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Cena 
50 gr 

Wvdanie A 

Przed IV Plenum KC PZPR 
--------------------------N o w a technika 

w przemyśle lekkim 
oznacza 

zadowolenie klienta 
Rok XVI Łódź, środa 13 stycznia 1960 roku Nr 10 (4085) 1'egoroazmy plan po.;,lęi)u l Ooobny rozdz.i.al tegorocznej 

technicznego w przemyśle le~- tematy'.d poottę'-'.u ~czne:;o 
kim zaklada pi'zeprowadzeme stan<Ywl modernw..acJa i reku'"l
wielu poważ.nych p~ac z dz:c- strukoja m.am.ym., Ogółem prz.e
dziny nowei technologii. W'.ązc wlduj.e _się opraCIC1W'3.nie . ponad 
s.ię to przede wszystk'm z wr;ro 300 zagadnień z tej dziedzt~•Y 
wadzan:em ·do produk::ji no-· istotnych dla róiinych brain:~ l 

wych surowców, nowoc:zesmych zakla<lów. Do rOZJwią.:z.ania kh 
metod wyt.w=zania i wy)zań- w1ączQJJ1e zosl.aly wszystk,e 
oz.acri:a wyrobów. W prakty<X' podlegle prz.emyslowi placówki 
oznacza to da.l.sze wzbogacer,ie naukowo-badawcze, a więc in-

laureaci nagród naukowych m. Łodzi 
na rok 1960 Prof. dr Prof. dt/med. 

lózet W. Grott Tra.dycyjnym 
dowej m. Le>d:lli 
rok 1960. 

JUZ zwycza.jem Prezydi&m Rady Na.ro
p!."Zy7llla.tO c.zt.ęry nagrody na,uJ.;;owe na 

At B 
• a.sortymentu. wv:xrów, kolor~·- st.yluty, laboratoria cenlralne i anazy oryn1ec styki, podruesien:e walorów u- branżowe ora.z l<1il:J.ocatoria fa-

dziekan Wydziału Wł6J<ienniczcgo, żyt,kowyoh S't . .eregu artykułów. brycz,ne. 
profesor ·„wyczajny i doktor nauk 
mcdycZ'.<Ych. kierownik I Kliniki 
Choró:.0 Wewnętrzaych Ai\1 i Il 

.<Kliniki WAJ\l w Łodzi 

Prof~ dr 
dzą ,·~ię w ''Ja<-.szaw:-c studia 
1"..koń<-?.yl w 1922 r<Jiku 'w Kra
ke<wic, a następnie .specjaUz.o
w.al się w zak.res:e in temy w 
1 K!i111ice Chorób Wewnętrz
nych w Szpitalu św. Ducha w 
Warszaw'e, pod kierunkiem 
prof. Jr.of. Rzętdl:ow~ik:'.ego, Mo
cicr·akow;;k'ego, Orlcrwskiego i 
Gore::tk;eg'O. w rapitalu tym pra 
oa<wat do 1940 r<'!m. Po pow
stao:uu wars.w.wskim dziaJal •a
ko Ord.vnat"r oddzialu v.~e
·wmęt.r:one::;o Sz,pilala Miejskiego 
W CzęsiioC'howie, a następn:i<', 
po. Wojn'.e, prwnióst się do Lo
dzi, gct.z·e p:ashuje odpowiedz:i«l 
ne _fnn.k.cje kierownika dw6c:-h 
khn.tk intet'ni<S·tycznyc-h Lód.z-
k.IeJ Akademji Medycznej 
WAM. 

Swfadectwem mo?:c niczbyt 
Otrzymali je: prof. dr .JÓZEF WACLAW GROTT 

(Akademia Medyczna), prof. d~ LESZEK P 1\<WLOWSKI 
{Uniwersytet Loozl;;i), prof. dr JAN SZCZE.PA~SlU 
(Unil:wer5yt.et Lód?:ki) i prof. dr A'I'ANAZY BORY
NIEC (Politechnika Lódz ka.) . 

PolitechniJ<i Łódzkiej I 
szyb~iego, ale systematyczne:;o 
rozwoju riowej techniki w tym 
przemyśle jest m. in. poslęyu

jący Si:>adek zużycia surowców 
nat.u:·aJJ1yoh n:: rzecz surowców 
poC'hoC.ze.aia chemiez,nego. li
d.zial tyZ"h ostatnich w p:·oduk
oji 1960 r. wzrasta już do prz•~ 
&zło 2;) proc. Coraz szer.srte za
stosowa.n ie zrnajd UJ ą takie siu· 

rowre syntetyczne. 

Sk.ladaj~e se.-decz:ne gr atula.eje, „Dziennik" p1-L.eJ>ro
wadtził z la.urea.ta.mi rozmowy, które drukujemy p@-
niżej. 

Prof. dr 
Jan Szczepański 

Prof. dr 
Leszek Pawłowski 

profesor Uniwersytetu Łódzkiego, kierownik Katedry Zoologii Og6l-
kier-0.wnik Katedl'y SocjologH nej Wydz. Biologii i Nauk o Ziemi 

Z nowo wprowadzanych w 
tym ro,~u włókien synlelyc;;
nych należy wym;enić terylen 
w m~&"Zance z we:ną. Pierw;<z.e 
tego rodzaju tika.niny pow1nn:· 
ukazać się już w II k.warta!e 

Pro!. Szcz.ep-ański przebywa w 
Lodzi od paźdz'€rni0ka 1945 r., 
pełniąc kolejno na UL obowiąz
ki: .starszego a..~ystenta, za.stęp
cy prof-eoora, prof-e.s.ora naclzwy 
czajnego (do d.ziś dnia), w 195-0 r . 
dzi-elrnna w~·działu ftlozoficznego, 
w latach 1952 -56 r-ekt9ra i wresz 
c:e kierownika Katedry Socjv-
logii n>r 2. 

U.lłi:We·rsytetu J,ódi.kiego 

- Pan.ie pr<>fesm-ze, przede h:. Zailetą ich jesrl; znac2m.ie 
wszystkim po-zw<>li Pan, że zl<>żę więkS!Za wytrz.vmało.ść od zwy
Panu w imieniu naszej reda.ke.j.i kły eh, odponiooc na gniece!l :e 
serdeezne gral,ulacje z <>ka.zji się i brud>zooie. W tym ro~rn 
przy:ma.!lia na.grody naukowej ma.my p;-ze~ob:ć ponad 700 ton 
m. Lodzi. t.ego WYL«>kogatu.nkowego wlSk-

:..__ Dzlęlm.ję ba-rdro. Jest to już na (produkcji an_gi-elsk'ej), eo w 
trz·ocia nagiroda przyzna.na pra- przeliczeniu na tkan.iny wynie-
rownikom naukowym na.s.z.ej Po- · k p k 
litechniki. W latach ubiegłych ste 0 · 2 m1n m. rodu! cja t;;. 
laureatami zostali: prof. W. Beat- będ.,;ie z roku na rok wzrastać. 
kowski i prof. A. Dorabiah'llka. JedinOC'Ześn:e zhudO'W<1.'11Y zost.a-

- M<>źe w kilku słowach po- nie zakład produkcji kirajoweg" 
wie Pan o swWm. dorobku n.a.- syntetycznego wlókna welnopc>
ukowym? dobnego o tych s.afuyah wlaści-

- Stuclia odbyv1alem na Uni- wo~ci.ach. 
w.ensytecie Jagielloóskim w Kra- W br. =aj<lą się w spr.zed.a
k.owi-e. Pracę doktors:ką robiłem ży w szerszym wyborze i w 

_ Jakie na ranu, Pr<>fesocze, pod kierunkiem prof. Marchlew- zna·craiie \l\>jększej ilości (o ok. 
wywa.l'la wi·ażenie wiadom<>ść o skiego. W p-6'\V.nym momcnci.e - 70 proc. wię~'€j) weL.-iopodobne 
przyznaniu Panu nagrody? by~ to. ro.k 19;30, prof. Marchleow~ tkania:iy ze szt.ucz.nych włókien 

_ Fakt ten cie.s'Z.y mnie przede skL _zainter~wal się oelulozą 1 k.rajow~h. Nzywo.ścią w t.~j 
wsiz:y&tk.im dlatego, że przyjąl.c>m pod1ąt ws.polpra.::ę z Toma.s.ww- dziedzinie będą mal·erialy t.rwa
go jal;:o dooeni:enie i zroz:umie-1 ską Fabryką Sztu-czm.ego Jedwa- le plisowane z nowego wlókm:1 
nie klen.inl<u nauk>, ktory w bi.u. 1 to _PrZA:6ąd.Z'10. 0 moun s.ztucznego k.arbiikowa.ne"o t:i;w 
Lodzi - moim rodzinnym mie- kierunku zamtereisowan. . o • · 

ści-c - reprezen~uji:, kierunlm Od roku 1930 do 1939 pra<Xl'Wa- merony.. , . 

Jubileusz 
„ARLEKINA'' 

wczoraj odbyt się w Państwo
wym Teat.rze Lalek „Arlekin" ju ... 
bHeusz 10-Jecia ]>racy.I tej sceny 
- pracy, która. olJfit.uJąc w a.rt:;
styczne osiągni~cia wysol<ieJ kla
sy sprawiła, że „Arlel\.in" znaj
duje ·s ię w czołówce µolskicll te
atrów tego typu. Poczynania ar
t.ystyczne „Arlekina" cechu.je wiei 
l<a odwaga a.rtyst.yci.na I rozmacll. 

Jubileusz „Arlekina" rozpoczął 
się wys·tawieniem sztuki IConstan 
tego Ildefonsa Galczyns.kicgo pt. 
„Młynek do ka'\"Y" - sztuki o.ry ... 
gi.nalnej. trudnej i dyskusyjnej, 
jak trudna l dyslrnsyjna .iest po
ezja autora ,,Zaczarowanej doroż 
ki". 

Na uroczystości obecni byli: 
l}rze;votlniczący Prezydium RN m. 
Łodzi E. Kaźmierczak oraz se
kretarz ICŁ PZPn M. Kuliń&ld, 
wiceprzewodniczący Prezydium 
RN G. Górtowski, kierownik Wy 
działu Kultury Prez. RN R. Ste
fań~;;yk. Okoliczn.ościowe prze
mówienie z otwartej sceny wygło 
S'ił założyciel i wieloletni dyrel<
tor „Arlekina.", Henryk Rył, przy 
pominając hist<>rię teatru i dzię
kując wladze>m za pomoc, dzięki 
której „Arlekin" był w stanie 
obchodzić ra.d.osną Uioczystość 10-
lecia. 

Na jubileuS>Z nadesłano depesze 
i:-ra.tulacyjne od Komitetu Lód.Z
kiego i Wo.iewódi.kiego Partii, 
Prezydium Rady Na.rodowej rn. 
Łodzi, Ministerstwa. Kultury ora.z 
oo _zagranicznych lalkarzy .Jana. 
Malika. z Czechosl<>wacji i Obraz
oowa •z ZSRR, tudzież od teatrów 
Ialkowyclt z Bukaresztu, Londy
nu,, P~ryt~ . Sofii. miast a.ntery„ 
kanslnch 1 innych, jak również 
od zes.połów łódzkich teatrów. 
Uroczy!łtość odbyła ,tę w bar· 

dzo serdeczne.i atmos-ferze. 
M. JAGOSZEWSKI Prof. GroLt odbył przed wr•J·· 

ną d!Uiezc :;:t.uda zagraniem„. 
w .. eciu p'.'llgtęb'enia. s.pecjalj
zacJ1. Prrebywat na stud'ach 
SJ>eejal'.&tycwych w Paryżu 

- Przede wszystkim składa
my Panu Pr<>fes<>r<>wi serdeczne 
graiulacje z powoou otrzyma
nia n~rody na.ukowej m. Lodzi. 
Z <>ka.z.ii iej pra.g·nęlibyśmy za
poznać czytelników z naukową 
działalnością Pana Prnfesora.. 
Jakie prace opublikowal Pan 
Profes-Ol' na przest.r.i:eni osta.i
nłch lat? 

zoologii. Przyjmuję to wyróżnie- lem z prot. Ma.rchlew.sikim jako I W1ę<.-eJ wlok1e.n symtct~=y~'h 
nie z radością i uważam . je za dorad<:'a nauk<l'WY Tomaszow- 7.arrue:-za się wprowadz1c także 
wy>rożni.e'l'.l.ie, :r:ie tylko mnie sa- sklej Fabryk.i Szt~nego Jed.wa- <;to wyrobów . dziewiarakich m. 
mego, ale ta•kzc w.s•"Z.ystk.ich mo- ł>~u. lnlere_.s:owah.smy s;ę =- Jll'l. nowe włokno acryten (za- ______________ ...., 

ich .WSJ?<llpracawni.ków J· całej gol.owo ro:L<nymL za.ga.clnieniami kupione w USA). Przyczyni 61e 
placowkL - Zakładu Z<Jologn t~etyamym.L i technolog1cwy~ to do poprawienia „pulahn~
Og-Olll1ej. Jest to dla m111e tym m1. \vy&tępuJąC)'DH w produkcJ 1 ci" dzian;ny 

w Lon.cl.Yn'e. 
- Na te,renic L'Od!l;i 'Zlltatla jesi 

i oon.f~na Il<IStać Pana Profes<>
r~ Og&lnie panuje przekona
me: że Pa.n Profesoc jest siln:e 
~\'lll-"Za.ny z naszym miastem 
n•~e tylk<> pracą n.aukOW"L I~ 
rownl~ż ucąucio..w>. 

- Oczy1.viście. Czasami n;i.
wet śmieję się, ż.e jestem tr.
kim warszawiam.iJnem wypoży
<.-ZOT!yl!n do Lodzi, oo wobe:: 
wypoż~"C'zani.a łodzian przez 
Wal'IW..aiwę jesit chyba zj;. 
(~ oiąg nia. st.r. 2) 

- Dzięk""'!.1jąc za gratulacje pra 
gnę zaznaczyć, ż.e przyzma.na mi 
nagroda jest właściwie nag.rodą 
przyz.naną Uni:wersyletowi. To 
bowiem co udaJ.o mi slę zrobić, 
o.siąginąliem tylko dzięki. współ
pracy całego lódz.ki.ego ośirodk.a 
oocjologiC?JIJ.ego. 

(Dalszy ciąg na str. 2) 

Kazi1nierz Tarwid 

z 
uniewinniony 

zarzutu. otrucia żony 
12 _bm. Sąd Naj;wyż.szy. w War ny rnaterlal ooW<>dowy w tym 

sz:aw1e ogl<"3.i! wyrok w jednym procesie, zgooni.e z obowią'llll.ją
z naiglośnioej„;zych pr<><.'>elS>Ów po- cą w nas.?Jej prooedur:oe karnej 
szlakowy><:h w historii polskiego zasadą, ina.leży prz)'pisać na ko 
sądowmct>wa - w sprawie rewi rzyść o...~a:rWnego. W tym wzglę 
zyj.nej profe..<;.Qr-a Uni•wer.syielu dzie Sąd Wojewódzki dla m. st. 
Wa.n~uuw1s.l<iego Kazimierza Tar- Warszawy - ·zda,niem Sądu Na.i 
Wida„ Jaik wiadomo. 2'06tal on wyż.si.ego - dopuści.l: się uchy
dl'l"Ltkmtmie uz.nany winnym o- bj,eń. 
trucu.a .swej rony C)"iank1ern po- Sąd Najwyższy podzieH! opi
ta.o;.u i skazany pr:z;ez Sąd Woje- nię obrony, że sekcja zwlok żo
wod.-L<k.i dla m . .st. War&zawy: w ny Kaizi:mi·erza Tarwida - Tere 
1957 r. - 111a karę 15 la,t v,>jęzie- sy byla przeprowa.dwna niedo
ma, a w 1953 r. - na karę do- k.l.admic. WynH>.i badań zawadoś 
żJWQ"Lniego w[<;'.zienia.. ci cyjapku potasu w organLz-

Od. <>bu wyroków Kazimioerz mie zmarłej nie pozwalają na 
Tarw<<l <Xlwo.tvwal si.ę do Sądu ok1·eśleni.e dawki trucizny. jak 
Na,jW.'"W.oE'g<>. 'w pierw.szym wy- również na ustalenie, C'Z.Y śmie.1:ć 
padku Sąd NajwyŻS'Z.Y przekazał na.51tąpiła gwałtownie. 
SIJlrawę do P<>novmego rozpozna Sąd Naj:wyż.szy, podobnie, jak 
ma przez Sąd Wojewódzki, obce Sąd •Wojewód2lkL wyklucz:yl mo 
nie izaś - P<> rozoatr.z.en.Lu skar żliwość nie.wiczę.śliwego wypad
gi rnwizyj\11.ej obrÓńców - u.nie ku. Natomia&t uznal, iż w świe
wilnnil go. Ject•nocre.śnie Sąd tle dowodów naJ.eży uwzględ
Najwy.ż.szy wydal decyzję o na- nić możliwość .samobójstwa. Sta 
tychmia.stowym zwo1n1e<ni.u K. nowd1Siko sądu I i111&t.am.cji., że 
Ta·rWi·da z wiczienta. Tarwid dopu.ścil się zbrodni żo-

Praw1e godzinę trwało od.czy- nobójstwa, aby polączyć &ię z 
tywainie uza,<.adnienia orz,ecz,enia Elizą D. Sąd Naj\l\'Yż.s.'l.Y ueinal 
Sądu Najw_y~go. Na w.st1;pie za ni-euzasad.nio.ne. 
sąd pod.kresltl, z..e w &prawie tej StwieNiz.ając, ż.e aczkolwiek 
brak jest bezposredn1ch cl.owo- nie odpadly wszy.sŁkiie poszła.ki, 
dów wi•ny, zaś sąd pioerwsiz.ej :in- świadczące prz.,edw Tarwidowi 
stancji, wyda.jąc wyrok .skazu- Sad Nadwyż.szy wydaił wy-rok 
jący, opacl .s.i.ę jedynie na po- tiniewinni,ają,cy, aby nie spowo
o:.zla:rnch. dować tragiC2ltlJej w skutkacll po 

...,ąd Najwyż.-;z:y .st.anąl na sta- myłki sądowei. g.dyż rlowody wi 
now'.s:ku. ż<..> WL"!Zielki•e wątplLwoś fiY ni-e są wystarczająpe, by za-) 
ci, jakioen wiele nasuwal zebra- pa.dl wy!l'Ok tika.l:uj.11AY. 

pczyjemJni.ejsze, ż.e wlaśnle ob- W:łok1en .s:ztu,czmych. Bezpos1·ed- Zakla<la .: 
chodzę 15-lecie mej pracy na UL. ni.o dawały 1111 się we znaki wy- . . &ę_ znaczmy w~ł 

- Czy m<Yile nam Pan Pr<>fe- ziewy tej fatbryki, a wloed.zc1c o wytworC'ZO.Sm tkaa:im, wykonczo
sor powiedzieć par«: słów o sw<>- tym, że w wyziewach tych ucie- nyah szla_ethet:ną aprelu,z-ą (ni•!
jej pra.cy, 0 06iągn.ii:c.ia.ch nauko- ka ~o atun>OISJery Sj)Qt'O si.arki, mnące, . niekurczhwe, molood-
w<>-ba.dawczych? ~J~lem pr<'.cę na.d regeneracją pome 1t,p.). 

_ A więc, s.z.,cz,ególnie zajmu- SLarlu z gazow przędzalniczych Nowa toohni;ka w przemyśle 
ję się, 7JW'la.szcza w o,,,--tatnich la- dla Z?-pew1nienia zru;ow.s.zych wa- skórzanym - to nowe kolory i 
tach pracą nad badani.em· życia runkow pracy, zaroW1110 dla za- fasony obuwia (ok. 1.300 
zwie'.rząt w rzekach. Moje prace logi, . jatk. też. dila mieszk:iilców wyoh mocleLl) wprowadzenie 
z tej dzied?Jiiny, z.resztą nie tyl- na.raza.ny.eh na te wyziewy. Fra- nowych at,rakcyj1nych surowcó·, 
ko z tej, są znane w wielu kra- ca ta dopl"owadzi.ła do stwor:ze- z tworzy"'' S"Z'u~ eh · " 
jach. W ra•mach Towarzystwa nia koIItOepcji hermetycznc·j przę ~h p . •· Y •· ~a ~!Ct'Z 
ZoologiJi. Sy.;,tematycz..n.e.i, które dzarkJ. Jed,nak.że je.i ZJreali:z,owa- t y. oclstawowy _k1e1un~ -
ma siedt:z;i.bę w Stan.ach Zjec'lno- nie nie b~ło by.naj.mml-ej spt'awą 0 obuwie Jaik .na:1lwisze i ela
cronyoch, pu:owaid.zę badania talk- pr=t.ą. Juz w roku 1937 przepro styc2me. UZ)'l9Ka się t.o przez 
ż,e nad .zJWierzęt.ami. i.nny.ch kon- wad.zatem różne doświ.a-dcz,enia zast<J<..'>O'Waa:i1e zu~1nic nowego 
tymentów, zwła.sz.c.za Afryiki. które jednak nie da.waJy zado-'. syslcmu klejenia (wycliminowa-

-
0 

•te wiem, Pa.n p f walają~y.ch wyJ1i.ków. Dopiero nie sizycia i t.zw. ćwiekowania). 
• r<> esor po WOJrn.e uzyskałem pomyślne 

prowlidzi ba.da.n.ia również w na.- rezulta.ty. UdaJo mi się zbudo
szym województwie? wać prototyp hermetycznej przę-

- Ocrz.ywiś.cie, i to ba:rd:oo i111.- dzarlti.. · • Produkujemy 

lekarstwo 
tensywne. W.ieole po!Wiatów na- - Pamiętam dobrze, pisała 0 
srego województwa, s:z;c'z.Sgólmle tym duż<> Jódzka. prasa. że na 
te tna zachód od Lodzi, slaJl1QIW'ią jesieni 1958 r. hernieiy~ przę
pod względem fauni5lyCZ111ym dzarka została ul-0kowana w T<>-
„białą kartę", któi:ą ja i moi n!asrowskich Zakładach tWJó- przeel• W 
wspótpra001W11i.cy, dzięki ~mud- k~e_i Sztucznych. Jak.ie są wyni-
111ej pracy, dopiero zap.i.<;ujemy. ki Jej pracy? I k k I • 

adamy i ()łp<isujemy życie w - . Przę~.zarka zda.I.a egzamin. O OSZOWI 
rwkach, nail.eżą.cych dosyst.emaitu Wy.rukL J€'J pracy zachęcają do . . . 
Odry. Uka:zaJ. się cały cykl prac prae.s.taiwia:ni.a przęd.zaJini wló- Z zadowolenie~ rodz1cnw spot 
!Il{>i,ch i mo1ch w.:;pólpracow.ni- kiiE.m. wislrowwych n d · ka się WLa<lomosc o rm;p(}cz<;<:<u 
ków, poświęcony np. r7'0C.-e Gra- k:i lew.a:rowie B 1ra': przę w.r- 1>r:z.ez Krakowskie Zakłady l~ar
bi. W roku 19:18 ukaizała .si,ę mo- bym, aby ~rzę~ k~ 1 

prag;nął- ma'-'>eut.yczne produkcji nic wy
ja praca „WroLkl (rotatoria.) rLe- zo.s.taly wpr·~„a-'~r L ewaLó.r<;-dwe t•varza.nego dotychc.za.s w kraju 
k G U 

. ~w •W'Ane w z- 1 '-·· · .„ „ kl · 
·i raibi". ważam, ze pra.oe te kich Zakładach Włókien SzLu.cz- e""' ~11wr.o .... o USLX>WL 

troohę utorują. poznanie nasrz.ej nycb_. . znyiiejS?..ając tym samym Le~iem tym - importowanym 
ziemi lódzik:ej ... 1;1ci.ązhwosc a.tmo.sfery w 1ak du- d"ląd z zagrnnicy - j<'l.><t „d-etr-c 

- Ile Pa.n Profesor oapisal ju:i: ':_Y-111 :zgrupowaniu ludzkim, ja- opal" - pochodna chloromycc-
Pl'&C? khm Je&t na.swe m.iasto. Wymikl tyny. Pierw~u jego partia uka-

- W sumie 44 oraz roi.Jk.a:dzie- uzyskiaine w tomaszow.s.kid1 za- ż.e .slę w najbli.ższ.ym c.za.&i.e 
siąt rómych popula!'l'lyeh i ay- kl~ach . wykazały bowiem, 7.e sprq,eda.ży. 
daktyoznych airty-kulów. J-ednak- przędza~~l lewarowe obniżają 
0e za j.edno z naj.poważnicjszych ~warto~c sz:kodli.wych związ
moich o..<;,i.ą,gnięć uważam dopro- kow siarkowych w atmo.sf.erz.e 
wadzenie do wydania i uzup.el- przędtzaJ,ni i jej otoczenia, a -t;. ... 

Kronika~~ 
nienia jedynego w Pol&ce podręcz prz,e.;:;ici jest najważniejsze. Wy- ~~5~~ 
nika hydi·obiologii pt. „Hydro- ziewy z fabryk dobrw W1S.za.k ii wypadków 
biologi.a ogólna". Je.st to w za- dają nam .się we zn.aki. 
sadzie praca Alfreda Lityńskioe- Na zakońc:oonie je.s.zcr?..e jed<no 
go, jednakże poważ.nie praez;e pytanie: 
mni.e UZUIJ>Clniona, pos:z..er-,:ona i - Co poza pra.cą 7..awodową 

zaąoaJ4·rona w mnoobwo nie- pasj<muie Pana. Profesora naj-
zbędnych il>Usńrac}i, którya't bardziej? 
prwdtem w ogóle ni-c miała. - W zakresie naukowym pa-

&jonuj.e mnie zagadnienie hy
drauli.ki. w życiu prywatnym 
zajmuję si.ę malatrstwern. 

- A więc nie i.ableram cenne
go czasu i na. zakończenie skła
da.m serdeczne gra.tulacje z oka
zji okzy.IJliLlłiia. na.grody. 

Rozmawiał: . 

IL GMewislU 

Rozma.wi.al 
J. KRASKOWSKI 

Foto: L. Olejini.oz.ak 

WCtZoraj „a ul. Zgiersikiej przed 
pose._qją nr 1-4 wybieg! gwaltownie 
na j&dnit: Franc:szek Kasprzak 
zamieszkały 'v gron1ac1Zie Pol
czyn. KaSoprzak wbiegt pod samo 
chód osobowy IB 77-59. Kierowca 
samoch·od.u nie chcąc naje<!hać 
na przechodnia, skręcił raptow
nie ud-errz..aijąo w p.1"7.ód samocho
du osobowegio IB 76-92, jadącego z 
prv..eci,wne(j str<>ny. Na śLiskiej 
jeaidni wóz za1"!lucit i tyle.m ucte
:rzył Kaspt"Za.ka, który dcrznał zła
mania kośc-i udowej lewej nogi. 
Oba samochody są powa7.aiie u
Slllk.odrz.ooe, ~ 

Nasza impreza 
dla dzieci 

cieszy się wielkim 
powodzeniem 
a.sza im.preza (ZD<TgantN zowana. wspólnie z Tea-
trem Powszechnym) dla 

dzieci Czytelnil<ów i widzów 
.~potkała si<: z gorącym i bll.T 
dzo życznwym przyjęciem. 

Swi.adczy o tym 1•ie tyTko • 
wype/.nicnui po brzegi u>i.- ł 
l.lownia, aLe również liczl".e ! 
telefony oo rodziców, d:zi~-

kujących :::a amożliwienic 

ich pociechom ,obejr:zen:a 
pięknej bajeczki Eicy 
Szelburg - Zarembiny. 

NA PROŚBĘ CZYTELNI
KÓW PRZEDLUżYLiśMY 
TEŻ O .JEDEN DZIEN (TJ. 
CZWARTEK. 14 BM.) NA
SZĄ PODRÓŻ DO KRAINY 
BAŚN1. 

Drhiś po ra11, ootatni 
niCS1ZC2amy kuJl'On 
jący do n.a.bycia 
bliJ.eLu. 

KUPON 
•1prawmi.ają.cy odo nabyc'a 
l>iletu ulgow~go na ba~ń 
pl. ,.Za s·ic<lmioma go
rami". na dzień 14 styc-z
ni.a 1960 r. 

Zdajemy sobie sprawę, JZ 

ws-1;ysUde du.ieci mogly 
11czestniczyć w pos-E-ukiwa
niach „żywej wody". M<Yie
'llY wszakże podać pocies7.a-

wia.domooć: Teatr 
Powszechny jCST.cze długo, 

długo będ'Zie wystawiał tę 
baJ·kę. A 7..e nie będzie już 
pood.a.rków? Tru<tno. Trz<>ba 
pow.1ekać do następnej 7Jmy 
i nasbępnej wizyty Milwla
ja. 



W clnJu wcrorajseym, s-zme· I! 

200 tys. sztuk 
budzików 

Atak zimy trwa W . . 
gólnie w g007inach p~ludnic- znow ,en1e .rokowań 

z Łódzkiei 

mocarstw ato1nowych w Genewie Fabryki Zegarów 

wyeh W7JIU.-O<gla. si~ :za mieć śni-e:t.

na w Łodzi i w okolica.eh -
powstały P'lerwsz,e zaspy. Mel
dują, o tym kl~!'!}W~Y samocho
dów PKS, kt6rzy przybyli z 
Kłodawy, Soi;óLki, M.a.20wa. 
Grabowa.. Oprócz tego doda.1-
kowym utrudnii<miem dla. ruehu 
k-otil'\vei;<> jcgt ślizga:wica. Opóź

nienia autobusów dochodzą r..a
wei do gc•:la;i.ny. 

Lep.foj n-ieoo z drugim ata
kiem zimy pcrad>:!iiJi sobie ko
leja.rz.e. W:sizystkle węzły n.aS"Z'l'
go okręgu dz.iaJ.ają bea: P·l'7Al

szkó.d, a IM>Cią.gi mialy ndezn.a.c->:
ne tylk-o opóźnienia. 

GENEWA (PAP). 151 pooied'lle'l1!e genewsk:ej konfe
rencji w .sprawie wstr-.::yman!a dośwl.adcz,eń atomowych 
od.było się we wtorek po poludn'.u poJ prz-ewc-clnictw.em 
szefa del·ega.cjl radzieckiej Carapki.na. Bylo to pier-...,sze 
po2.'edz.e.'"!!e kcmfer-3ncjl od 19 grudnia, kiedy d-e],egaci 
zaw'esi!i pracie na ok.res św:4 te~zny. 

Komunikat prz,2kaz.any pr'as;e ogranicza się do stwier
d2lenia, ż.e kon.ferencja wznowila dyskusję nad dokumen
tami, któr-~ j.ej p-:::uedsta wlono. 

Na.stęr,xne posied:uenie odbędzie się w środę. 

Łóclrzlka Fa-brytl<a Zegarów, która 
- jak wiadomo, jes-t jedynym 
producentem budzików i s:zyb;;;o
ściomierzy w k.raju, powam!e 
zwiek~za w tym roku llość swo
ich wyrobów. W produkcji budzl
kÓ"':1 v.,"Zlra&t ten v1 stosunku do 
ro-ku ub. wynosi ok. 30 proc. W 
19C-O r. zna1jd2•ie się V1.1 ięc na ryn
ku prawie 200 tys. sztuk estetycz
nych , zegarów - bud:z.ików w 
c:Lwóch t'·nacl1: budziki tzw. po
pularne w ce.nie 120 zł i gabine
towe w cenie 190 zt. 

Produ·kcja szybkościomierzy do 
samo-chodów wzrośnie w tym. iro-

S!izga.w"ic.a. w m\-eśc:i.e dala. się Zdani-em ob&erwatorów, obra-
we zna:ki P-og-<>bowiu Ratunko- dy g•anewsbej ko:1fe1,encji ato
we:nu, w kióreg_o ambula.torlum I mc»yej są wznawiane w_ ba.rclz:,ej 
OJ:Q..t:rncmo wcz<JT. _. 60 'b ._ nap1ę.t'eJ. atmosf-erne, n!z_ w mo
l ~ . a;J • G<J.o .t, m-3nc1-e ich rozpoczyn<.m!a pr-ze<l 
4:olY<ih ~am=l'Olll I zw1chn1ę- 15 ~k:!8'.ęcami. Glówną prz.yczy

ciom konozyn. ną tego j.ast oświadczenie prezy 

d€'Ilta USA Ei&enhowera, że Sla 
ny Zj-9dnocrone uważają, iż ma 
ją wolną rękę jeśli chodzi o 
wznowi·enie doświadczalnych eks 
plozji nuklearnych. Jak wiado
mo. Zwią:uek Radzieckl i W. Bry 
tani a ogto.sily, że nie przystąpią 

ku o 20 prac. (wy) 

Inauguracja 
prelekcji filmowych 

Laureaci nagród naukowych 
d:) przeprowadzani.a. prób nul<lc- wczoraj w godzinach wieczor
arnych, jeśli rozmowy genew- nych w kinie studyjnym Gdynia 
skie będą v;ykazywaly poo.tęp. odbyła si~ pierwsza inaugurac~.<!-
Oświadcz.enie E!s.enhowera wy na prelekcja z cyklu ciekawych 

za!'adnień filmowych. Kino s<tu
wolalo z.a.skocZ>s.nie przed'e dyjne istnieje już rol< i zjednało 
w.o,z.y.stki.m z uwagi na to, te 15 sobie swą dzi.a.lalnością wielu z.wo 
marca rorp-oczqć się mają w Je.nn,il<ów. Prof. dr med. Prof. dr 
Genewie obrady komitetu roz- ostatnia innowacja polegająca 
broje-nlowego 10 państw Wscho- na wprcnva.dzeniu preleltcji, któ
du i Za-chodu a sukoe.s k&Jfe- re będą się odbywa<: systematycz Józef W. Grott Jan Szczepański 

nie, przys•porzy niewątpli~·ie k.i
r.<mcji atomowej _uważamy je.st nu studyjnemu popularnosc1. {~ończenie :zie str. 1) 

wiskiem. p<Yzytywnym. Z Lodzią 
wiąże mnie v..-'ele bairdzo ce!'.
nych wspommen. Tutaj, cd 
ahwili oswobodzenia, dane rr.i 
bylo kierować Kliil'liką Chorób 
WeW111ętrznych i brać udzial w 
pracacli =gaini.z.acyjnych ówcz~ 
snego Wydziału Lekarnkie~o 
UL. Je.sitem pl'IZywiąza•ny do 
Lodzi. mimo, że w Warszaw:e 
spędziłem swoją mlodo.ść i na 
Wall"SZawsltim Uniwersytec:!e 
bylem haibilitowa;ny. Nie jest 
przyp:idkiem to pmywiązanie. 

bo przecK--z wyrosłem wśroo 

środowi.s.ka robotniczej Woli i 
robotnicza Lódź jest moim dru 
,gim :ntiastem :rodzinnym. 

(Dokończenie ze st,r. 1) za przesłankę ko?teczną dla po- Pierwszą prelekcję wygłosił I'ek 
myslnych wynikow obrad tego tor Wyższej Szkoły TeatralneJ i 

k{Milltetu. I Film<>wej prof. dr Jerzy Toeplitz. 
Pierwszą &woją pracę napisa

łem w 1935 roku. Od tego czasu 
opublikowałem ponad 180 pozy
cji: artykułów pu bllcystycznych, 

reoenzji, przyczynków itd. O&tat z WCZOrfl]Szeuo pOSJ0 edzenia 
nio ukazaJa się p;er-wsza część :.;;. __ ...;;..;;;,.;;...;;...;..;.;:,· ~;,..;;.~r'l~-.:...s ______ _ 
pracy pt. „Wyk.;;z.t.aloenk! a po-

zycja &polecz.na jntelig>encji". Prezyd1'um l~N m. Łodzi 
Jest to praca zblorowa pod mo- '-
ją redaikc-ją. Jej dmga część 

i~~~ ~~~:~1~ d~~~= * nagrody naukowe na rok 1960 
historii ISOCjOIOgil, którego * Tr11dnos' c1· DIOR .sk.!'ypt uka:zal się w 1953 r. 

- Wiemy, że po:r.a pra.cą, na-

ukową na Uniwersylecje Lódz- * . PracowHniroze ocrrody działkowe 
kim <>raz dzi.a.lzlnością poselską, HU• & B 

Pan P:ro~es~ udziel~ się praoom Na wcz,orajszym posiedzeniu\wano żadnego odszkoo<>wa.n'ia. 
w <>rga.ruZ3;CJ:1'.ch, m1ęd,?'Yll~r~<>- Prez.ydi'lll!ll J<, r m- ł...odzi p;-:t.Y- za opuszc:z,~nie za.iio.sipodarowa.
"'.YCh. Chc1ehoysmy w1edz1~c J.a.- znano nagrody naukowe na ro~{ nych działek.. 
lae ~ontakt;ir z nank-o\'~'?ll:nu za- J9GO. (PJ.szemy 0 tym oOOZ>er- Po <lystk.U<;ji 111a ten temat i 

- Jakle kierunki drzia:taJO.OO- i;r.a.nw·.1mylll.l ma oso-~iscil'. ~an nle o.wbno na str. l). wYJ>OWiedizi. pr:aed'>t.awjcieli 'W'>-
1 rofes<>z: ora~ ca;y lodzki osro- z kGl.ci pirzystąpioino do om.::> jewódzk;iego Zarządu p()l>, Pre-

cl na:u.lroiwej Parni. Profesora na 
leży JH'>'Łyją,ć za podst.a.w.owe 
cbiedlziny Jego !Pl'.acy? 

- Kier<unków faki<'lh je~t 
pięć: za.gadlnienia dia®nootyki i 
1eozetn:ia C1.1;.'l<;rzycy, choroby 
trz.UB!tki, ;pa'!"a'Zytologia lekall'"ska 
(naiuka o c:hO!I'Obach sipow000·1,;a 
nych prze:z pasożyty organizmu 
ludiikiego), zagadnienia prze
miany s::cza.wiovrej oraz zabu
rzeń !krzepliwości l<IDW.i. Ogólną 

zasadę, która mi przyświeca 
modna sl.reścić naste,,pują=: 
Jll'a.@llę opr.acowamia metod 
WC"..esine,go I'CłZlpOZ!lainia choroby, 
uleJll,.~ia metod leczre:nla on•z 
zas1ioeowamia teratI>ii j.ak naj
Wo:lJE!Śniiej. 

- Pan ProlesM j~t jednym 
z nielirnmych na. świecie twór
ców odn:bnej metody skute ... "7-

nerro leczenia. eukr.z;y-ey. Czy 
mógrbym zapytać, ile prac na. 
ten tema.t, i na tematy J,><VZO
stale wysz;lo spod pióra. Pa.na 
Prof-eeo.ra.? 

dek soc.10Iog1czny. . . ..,1. , • D , „ u d:' ~~bowi'ązalo Wydz:lal 
- Jeśli chodzi 0 mnie to je- w...erua tr1uuino.s<;1 y'l-etiCCJ1 .DU• zy n.t1r ~ ·, 

stem przewodniczącym podkomi dow;r 0&i.€dli ł;..ooot.ru1czych, Arehitektu:ry i NadzOir'll lludo-
Łódiz:l D :relro .Bud!O<WY O wdanego do wY!POIWjed7enia ~ę 

sji socjologii przemyslu przy . . ';''l. ,Y . u.a . .- w -'-~,;,nie 00 końca lutego br„ 
Międzynarodowym Towarzy.s~wie SJedli li.0oornic..1ycl1. Jest niaJ- """•"·~-
Soc.j-o.logicznym oraz czt.onkiem w1ęl>.szyn~ pi'Z.0Cl.s.1ębt«-siwem k oo d-o mu ootycllczas zajmowa 
komisji do .spraw ksztaloenia w go rod.7.aJU w Pofl~oe .. Pla.n na nych pod ogrody dz:alkowc te
zakre.sie s.ocjologii. w roku 1958 ro.k biezący przewiduje wzn1c- renów oraz terenów planowa
bylem także organlzatorem Mię- sienie w stalll!ie surowym 85 bu nych w najbliż.szy<.-h latach ~ 
dzynarodowego .Seminarium So- dynków mle.sa;k..'\Jnych oraz ll! tein cel. 8pm.wy te m,aJą bvc 
cjologicznego w Warnzaiwie w ob.iekthw socja1n<>-U!Slłu6owych. llZlgodruone z Wojewódzkim ~a 
rama.eh UNESCO. Muszę :1.azna- DBOlt przygol'C-wuje ponao.to rządem P0D. Problem o,g:rodow 
czyć, iż łódzki ośrodek socjolo- dokumentację ,praiwną i place d7.iaa:lwwych rozpatrywany b~
giczny utrzymuje bardzo żywe budowy <li1a 4 budynków. Prz;;· dziie jeszcre raz na poo.iedzen.u 
kontakty z podobnymi ośrodka- stąpieme do budowy wym.a.ga Prezydium w począ;tkao.'li mar. 
ml za.grani=nymi. Nie będzi.e prz.ejęc1a 1.85 n'eruchomości O- ca br, .(Kas). 
praeoo.dą, jeśli powiem, 7..e kon- raz wyburzen.la 218 ;z.a.budowań 
takiujemy si9 z nauk<_>wcaml nie giospodarc-.<:yah, a taikże 83 bu
:naI _wszystkie.i'~ kraJOW Europ_y dyników mieszikaln-yc.h. 
1. Wte-lu kra]oW po.zaeu.rope;- w końcu grudnfa ub· ro-ku 
l'llk i,ch. • • DBOR za.la.twil dokume.nta.cję 

- A ,Jakie .111:i_ny m.a. Pan Pr.~ prawną w odn.ies.ieniu 00 87 nie 
feso-r .~. na..ibh:i:~zą 1>1'zyszlosc, ruchomości. PO!Za tym wybu
oezyw1sme chodzi na.m o pła.ny ~~ 0 6 domów m.iieszkaluych. 
nauk-owe'? ·-n . . .. 

Pl , ocll Z zala.~w1eruem dokumentacJ1 
- any na.sz,ego osr ca eo- . dl pOIZo.!lta>-,ch nieru 

cjologiczrnego to prz.cde wszyst- pr:1.wn<;J. . a. . ·~ , . -
kim sizerolrn zakrojone badania chmnosm. Jest WJele trudnosm.

0 nad klasą robotnlcz..1 i int.elige.n W zwuą7..k.u z ~ym pad.Jęt 

',Kuku-~.~~-.~ "~ teczka · 
płaci 

za 4 tra<f.ien1a - 3.146 ,zł (15 ku

p<>~~\ra.timia - 7'5 7'ł (941 k:upo
nów)„ 

za 2 tra~enta - 5,50 rz.ł (12.Slli 
k:\J;pOtnÓW). 

cją. W tej chwili np. już odda- szereg uch':"ał n:aJącyah na °'."'
jemy do druku studia nad roz- lu przyspJ.eszenLe . zaJ.atwilln.a 
wojem klasy robot.nicz.ej. spria.w wywłaszc:z.eruowych P:ZCZ 

- P<rtzed wojiną opub1ikowa- - A teraz może jeszC"Le ostat- wszyst!k:ie :za,1n~wane . .vy-
nie pytanie. Czego by Pa.n Pro- dz.i.aly i agen.o.y PlrezydLum, Komunikat „Totka'' 

PP Totalizator SportowY rz.a~vi-a
dam.ia, że w specjal11ym konkur
sie "1>0rto-wym Toto-Lotek z dnia 
10 styC7!nia I'960 r. sbwi<:rdlr.oc:io: 1 
rozwiąza,nie rz; 5 uratiemainu (pre
miowa•ne) - wygra11a I.OOO.OOO .U, 
130 ·roe-wiazań z 5 brafien·iam1 (2lWY 
kle) - w'ygrane po 12.057. tU, 7.724 
r02wiązań a; 4 1.ra:Ciemam.i - wy
grane ?O 304 ?t, 140.775 rozwiązań 
z 3 trafianiami - wygrane po 17 zd:. 

W jakid1 wypadkach 
nieobecność w pracy 

nie powo,iJuje utraty 
zasiłku rodzinnego 
WARSZAWA (PAP). - Fre

z.es Ra.dy Mimistrów wydal za
rządzenie, na mocy którego 
n~które okresy uspr.a.wiedliwi-0 · 
nej nieobe<m<>ooi w pracy ~ą 
Z.'1.licza,ne jak<> dni prze1>raC{)
""ane, wyma.g.ane do u?:ysk.a'lllia 
zasUku ·ro-:lzi.n,ncg<>. Je.s.t to uz.u
petnienle ir()Q.)porządzienia Rady 
Ministrów, dotycząoego zmiany 
warunków na,bywamia upra,w
nień do zasi:lków rodzinnych. 

Tak więc, w myśl roz.porzą

drenia, za dni przeP'r'acowane 
uważane będą przerwy w wy
konywaniu pracy spowodowane 
wstrzym.aniem robót zarządzo
nym przez kier0W111ika zakładu 
p,racy, technicznego in.spekt.ora 
pracy, działaniem sil:y wyżs~ej 
(powódź, pożacr:', ka.tasLroia itp.) 
ora.z postojem za•k1a<lu pracy -
zarz.ądz,omym przez właściv:y 

organ. 

nem poprawkowym. zwolnienie 
od . .pracy <lila oelów sportO'WYch 
ora;z ua:-lop okoliczmości<l'WY w 
zwiwr.k-u z powolamem do od
by~~ :z;asadniozej służ,by woj
skowej. 

Warrnnldem zaliczenia okre
sów nieobecno.ści za dni prze
pra{l()Wame jest udok;umentowa
ne zg-odinic :z przepisami USip.ra
wieclliwien1e nieobecl!lości. 

Irune njeobeoności w pracy, 
poza zwolnien:i.ami chor-0bo·wy
mi, powod:ują uitratę zasiłku 

rodzinin.ego w danym miesiącu. 
Zarząd:uenie wahodzi. w żyeie 

z dniem ogtoszenia z mocą cd 
1 si ycznia 1960 r. 

Gazety doskonałą 
paszą dla bydła·? 

Za.siłek rodzinny za dainy mie
.s:ąc kalen<lat'ZOWY nie będzie NOWY JORK. - Być moźe 
rówmez wst.rzym.any ,gdy sta- już niedługo eta.re gazety sta
w!enie się do pracy było unie- ną się paszą dla bydła. 
możl~wione zakłóceniami komu- Jak donooi z Vancouver (Ka-

nada) Agencja As9oc:iated Pres3, 
nikacyjnyrr:i. 2:"- dir_1i !J'.~prac?- aukOW{:y z tamtejsrego uni-
wa:ne uwaza s1ę rown1ez zwoi- n t . . . . 

wersyte 1\1 są JUZ powazn·e za-
nienie pracownika na bada;r11e . b--'--' h. d 

, · , :zedni zo-odą awansowani w auaauac na 
lekar.SS:!e ,za u,pr- ą "' . ,,..,,. . ·em mak.u1atury ,.... _ 
k:ierowmika zaikladu albo na I ~J =<:"wan> . . ,,.a 
pod.at.a.wie skieiro\~a;ni.a lek::ir- p1~roweJ 'k ~~eaid1a bAydlaT, 

· ) · · bean · · K.ierowini. "'°".,..,.u, r . , 
.sikiego ora~ Jego n!eo osc Wood • ·w t ż waz tko 
w pracy - przez okres n.e ' '?8Wl ezy ' e ~ 
dluż.szy l!ltż 30 dni kalendall"Z<')- jes>t . ju.z g~towe do wyprobo
w 00 w c.iągu roku _ w związ- wam.a noweJ paszy na_ kirowa-cl<. 

y ··" • . ·wi'a"'ec-- Stare gazety di:.ze stę, zapra-ku z UAJ<liWOClinlOilq s "-" ' . . . bst ' . 
twem lekaTSk.im i zaświadcze- WJ~ roznymi sui .anoJami, 
niem rady zakładowej k0i!1iecz- ZblJa .w pa-piei:ową śrutę. . 
nością sprawowania osobistej Pap1ei: gazetowy, podobnie 
o;>ieki nad chorym człO!Ilkicm jak wiele pasrz, U1.P· si.ano z:;.-

rodz.iny praC<W.·n\,.1-a. . wiera oel.ulozę. 
Podołmie będzie trakt.owair.a Według <lr Wooda faJrba d'l"u-

nieobeciność pracownicy w kairska nie. pow.i;runa być dla 
zwiąaik.u z ]'.>O!ŚwiadC'2'.oną przez bydla lSIZlkodliwa. 
lekarza koniec7J!lością udania się 
z drz:ieckiem w wieku do 8 lat 
do lekairza, a także dwukrotne 
w ciągu roku jedn<J<lniowe zwol 
nienie od ipracy kobiet, które 
wyc:h()Wllją d'Zieai. w wieku do 
14 lat. 

Również nierobecm.ość w pra
cy w Z\V:ią2lku z wezwaniem clo 
sądru Lurb :irnne-go UJrZędu o.raz w 
związku z k<l<llieczno.śc:ią załat

wienia wa:imyoh nagłych spraw 
pra00twrn:ka (k.tóry uzys.kal na 
to uprzedn,lo zgod~ kierownika 
z.aikła<lu) będzie zali<...z.a.na do 
cl.n.i przap-raoowainych. 

Do nieobecności u.siprawied.li-
wi01I1yclh za't"'Ządzen'.e zalicza 
tak:i'.e jedrn.odniowe - raz w 
miesiącu - lub 2-dllliowe -
raz na dwa m:esiące - zwol
nierl'ie od. pracy zwerbowanego 
robotnika, któremu w związku 
z na1eżytym i stuniennym wy
wiązywainiem się ze swych obo. 
wią21ków ;przysduguje praw(I 
22Wt'otu k0<<;Zitów p~jazdu w 
oelu odwiedzenia :rOOziiny oraz 
!-dniowe - ra.z w miesiąC'U -
zwo1n:ienie p-;acown1ika zatrud
nionego w takiej o-dleglo.ki od 
miejsca staJego zamiesizkan<a, 
że :nie m<l<2:e 0tn oodzi€1rullie wr"
cać do domu. 
Zarządzenie wymienia także 

bezpłatny u~lop okoli.CZJUo.ściowy 
dla ksztaJcącycll się pracowni
ków w przypa<l1klu powtarzanfa 
rolm lUJb w :ziwiąikiu z egzan1i-

Montand 
kr~cą 

i Monroe 
nowy film 

NOWY .)'ORK. - SlYll.Ry pto 
sen.karz francuski Yves Mon
t.and, będzie part.neren:1 Maril:vn 
Mcmroe w jej najnowszym fil
mie „Pokochajmy się". N.akr<-:
canie tego filmu ma si_ę rozp<>· 
oząć już w przyszłym tyg~ 
niu. 

--------------MELP~ MEN A ! 
CHCE SIĘ ZABA wre 

W KAR.i'!' A W ALE 
a na.prawdę 100-prooe_"'l

tow<> karna.wałową. ~uką 
jest świetn.a. fars.a. Ruszkow
'llkiego 

Jadzia wdowa 
w wyOOniej ada.pta.cjł 

JULIANA TUWIMA 
Idrlli.~y więc wszyscy 

do teallru 
n.a. 

J'ADZIĘ WDOWĘ 

Gdzie i kiedy? 
O tym dowiesz się jutro! 

lem 62 prace w język.u polskim. fes<>r życzył sobie i łódzkiemu m. lll· Urząd kpraiw Wewnęt:·z 
a w Lodzi po wyzwole:liu - ośrodkowi soojolog-iczncmu w na nych, Wydtial S,Pro!W L<ldMllo
olro:o 70 prac. W języka{:h st~pnych l5 la.tach? wych, praicQwnię U:t'bal!ltistyc:zną 
obcyclt., to :z.na.czy w a:ngiel- - rWydaje mi się, że ży.c7.ienia oratz prezyd1i.a d.2lielnicowych rad 
skim, francuskim. niemieckim. te k.szlnU.owalyby się następu- nMod,Qfwyah. DBOH upoważniLO 
wlo-Olkim, OOl)bskim i czeskim 1~co : żebyśmy do..'>lall ma.sczy1ny na zootaJa m. )n. do sp;r:ocd.aży 
opublikowałem ogólem 55 prac >'•taty.styczne, żeby Ll>dź ot,rzyma w drod!ze pt-reł;alflgu również <>
naukowych. Należy dodać, że 13 drukarnię naukOWLJ, żeby sobom p.rywalnym m.aterjałów 
.asystenci prowa.dzo.nych prze- łódzki oddzial PWN mia.!. 1epsz,e uzy,sikilwanych z rozbiórtl~ bu
ze llY.lie klmik ogl06iui drukiem warunki pra.cy i wre.s.zci-e, żiehy cfynthów ;przeznacrt.iOII1Yc:h do wy 
od 1945 rokiu około 170 pra.c.. I miasto P:'lm;ętalo o ~as i op~- burz.eń.' 

kowalo <!'.1ę na.mi, tak Jak czynilo Prezytdij,um podjęto też uchwa 
t.o do teJ pory: lę 0 praek.azall1Jiru Łód:zJtim ~a-

Ro0rn.a.wiatł: R. GLUTH Rozmaw1al: J. STEFKO kła.d-0m item.a.nrtowo-Montazo- !!!!~~~~ 
wYm Pir2le.mys1u Lekkiego pad 

Ra.a i o • 
L łfl.Lawizj a ---

Wczoraj w sądzie 

Supermanko i... "niewinna'• oska_rżona 
M a.n.ka, niestety, nie należą jesz- 21rtająic, ja'k twier.d,z,I, tYoch „sił", 

cze w naszym handlu uspo- Ostrowska Cl>nała jednalc spOfi<>by 
łeczn,ionym do rzadk.ości, ale man - i z powodzenLC<In korzystała z 
ko sięgają.ce sumy ponad 820 tys. ni-eh od ceeil'"wca 1950 roku do 
zł, bije w tej dziedzinie swoisty osta,tnich prawie dni maja 1W9 ro 
rek~rd. Bije tym bardziej, że ku - ukrycia wielosettys.ięcznego 
&pra.wcą niedoboru jest jeden braku. Ukryc-ia bra~u towa1rów 
czł9wit>k, a nadto, że temu jed- n.a S<umę ponad 820 tysięcy llllo
nemu czlowickowi Marli tych w sklepowym magazynie, w 
Ostrowskiej, b. kierowniczce ~kle którym ogólna wartooć wszy s t
pu nr 419 MHD „Odzież" - przez kich towarów wynosiła średnio 
kHka la.t z rzędu uda.walo się n· 2 miliOOly złotych(!) 
krywan•ie wciąż nara!>tających bra Na ce> Hczyla- Tega. sama oskar 
ków przed czujnym okiem dyrek- żona nie wie. WJadoomo jest tyl-k o, 
cs•Jn:vch remanentowców. że w maju 1959 roku, w miesią·cu, 
Otóż Maria Ostrowska nie ne- w którym Jwńerz.y swą przes~

guje W\Praiwdz,ie wyse>k.ośru sumy cizą karierę, O.strow.;;ka próbowała 
n'od·oooru, ba - przy:maje, że jej slę truć. Odira,towano ją jeck1ak 
samej nawet wyd2w.ało się, iż su- dość szybko, a diz.lś s.ieclrząc na 
ma ta jest większa, ale n le ławie oskarżonych musi ooać ra
w Je _;„Ir •.o s-ię stało. zaprzecza chunek ze swej tak k050t0iwnej 
zarxutoW« jakoby sobie coślco!- dla państwa działalności. 
wiek rz: teigo preywlaszczy!a.. Stu- Plarwme, składane wczoraj ee· 
chają,e sklada•nyeh dchym grosem 7.ł'lanla świadków w wielu mlej
ze-.z:nań oskarżonej, można by od- scaoh podważają tezy „wyjaśnień" 
n!eść 'Wlrażenie, że cb.:alaly bu ja-, MarH OstrowS'klej. 
kieol .. siły na<l:przyrocLzone", powo Drziś j jutro zeznawać będą dal
dttj?ce permanentną de1nateriali- gi śwtadkowie. Wyro·k ogios.z.o
zg,cje \Vartości jak na,i"iard?'.e-.1 ny zootanie prawdopodobnie 14 
konkretnych i mo•er;,alnych. Nie bm. (J, a. k.) 

2 DZI-ENNIK ŁODZKI nr 10 (4085) 

budiorw~ bloku miesz.kalnego 
część n1ieruchomośoi położonych 
w Łodzi, pr.z.y ul, Uirzę<truozej 
nr 23. 

Osta.tnia 151pirawa, którą l:'<Jz;... 
pa.tcyw.a!IllQ na wczoirajszym po.
siedtzen;LU, dotyC?.yl:a pracowni
C2ych ogrodów d'llialko()wych. 

Dotychczas il-ość ogrodów 
dzi.a.lkowYch w na.sreym miei>cie 
•2iwleksza.ta się w niewielkim 
tylko 9totpniu, t><>dczas gdy 
mnoży)y sie wnioski o likwida
cję poszczególnych działek ua. 
r.zeC'Z budownjctwa.. Często zda 
na.Io się, że wniooki te zaska.
kiwaly użytko-wndków ogród
ków, którym nierza.dko nie da-

Ze sportu 

Rozgrywki 
o Puchar Europy 

SZTOKHOLM (PAP). W ćwierć 
t1nałowy·m społJk~mi1' o Pllchar 
Europy w 7-o.5.obowej piłce ręcz
nej mężcrzyzn, m!strz.ows.ka druży 
na- D:~nli - Aarchus pokcoala 
,.,,·v•d.zki rz;oopól Redberoi:s1i.de 17:16 
(10:.14~ 

SRODA, 13 STYCZNIA 

PROGRAM I 
6.00 D<Zlien.ruitk poranny. 6.40 Ra

cti.a.re.lclama. 7.00 Dziein•n,ik poran
ny. 7.25 Muzyka p01·anna. a.oo 
Wiadoonośc·i. 8.0G p,rrz;egl'l'd ·rasy. 
8.35 M·uizy•ka i a·kbualności. 9.00 
AUJd:VCja dlla klas I i II pt. „Do 
az;ego rzaohęoa ta muzyko'!" 9.20 
Murzyrka popularna. Hl.IO (Ł) Kon
cert rO<Zrywkowy w wylcO'l'la.niu 
ork.i.estry ŁRPR pd. Henryka De
blcha. li.OO Audycja dla klasy IX 
pt. MRył>alci na zapustach". l.1.30 
,,N.a róż.ny.eh instrume11ta1C:h''. 
1.2.3.5 Me1odie rorz.rywkowe. 13.00 
Audycja dla klasy II - „Cleka\'fY 
cho.ch<>l" - baśń. 13.20 Muzyka 
operowa. 14.00 Wiado.mośoi. 14.04 
u~wo.ry charal<terystyczne. 1-4.:rn 
Muz~-Ra roiz.1")Wv1kowa. 15.05 Gra <Ze
spół Wt Bysz.on.vskie.go. 15.30 Z 
ż;Y'cia ZWtiąiz:ku Ract:zleckiego. Hi.OO 
Wlad-o.mości. lll.05 Audycja aktual
na. 16.I5 Gra rzespól insbrumemtaa
ny w. Kazaineokie.go. 16.40 „W do
rrzeclllU Odry". 17.00 Au.clycja dla 
młodzieży sz.kolnej pt. „MłodO'lież 
przed mi•kr.ofonem". 17.35 „Tys•iac 
s:zikól 1'.a Tysiąole·cJe" . 17.45 Ra,dio
rekla.ma. I8.00 Wiadomo.ści. 18.05 
„Perły 1 v..riep.rze" - odc. 12 pow. 
18.25 Kol1cert orlcie5try PR w 
Kraka.wie . 19.(};; Uniwersytet Ra
diowy. 19.Iu Audycja dla mlodzrie 
:i:y wiej.~kiej. 19.30 Kon-cert w wyk. 
M31ej Orkiestory Rorzgtośnl Slą
$·k'e.i PR.. 20.00 Dz'en.nik w;ee-zo•·
n~~ 20 ?5 Vliad0111ości .".p.o:·towe. 
20..30 Pio.s.e>niki lu.c:to!we rz Pli.e11in. 

20.40 „ze wsi ! o v.>si", :M>.55 „Pdęć 
mil.li•ut o wyOOowaniiu" . .2.1..00 Ko1n
<>"'1"'t c-hOrJ'.>i.r!OtWStki. 21.30 Radio~p;ro
bJemV. 21.40 Listy z teact1•1i. 22.10 

sp-ot&an.ie z kompozyt.oramli pio-
~inek." . 22.35 Muzyka ta1i.eicczina. 
z:i.oo O®tatnie wiadomości. 

PROGRAM II 

5.30 Wiaoomoścl. s.3G lVLurz;. po
ranna. 6.30 Dziennik poranny. 6.50 
GJ,mnastyóka. 7.0-0 Radioreklama. 
7.30 Dzi€rl11,ik poranny. 8.00 Murzy
ka PO•rainna. 8.15 Racliiowy kurs 
naJ1.lllc>i ję.yka rosyjskiego. 8.30 W-ia 
domośoi. 8.36 Pi-ze:g!ąd prasy. 8.45 
Izaak Alben>iz: „Cztery fragmen
ty rz s-uity h.iszpańskiej". 9.05 Gra 
zespól me<lody,ków Rozgłośni W-ro
clawskiej PR. M.10 (Ł) - PR. I -
Ko11cert roo:ryw·kowy w wyh"1J111a
n•iu 1n·kies,try ŁRPR pd. Henry'<~ 
Debicha. 9.:15 „Petnym glosem a 
sprawad1 młodzieży". 10.0-0 „z me 
lordią i piosen'ką przez świat" 
10.45 „Paryż po raz cziwarty" -
fragmen.t pow. U.OO Da,Wl'la m.uzy-
1<,a baleto.wa. 11.30 Na różnych i.n
strume-nta<:h. 12.-04 WdadomoścJ. 
12.15 (Ł) Auctyoja dla wsi. 15.00 
Wiadom.ośc!. I5.05 Program dn1a. 
15.10 PieśClJi kom.poz_ytOTów :rosyj
skich. J.5.30 „Blęk1 ltna S7lt.afeta" 
I°>.05 (Ł) Audycja cUa młodzieży . 
1.6.20 (Ł} „MeloclJia, rytm ; piosell1-
ka". I6.5-0 (L) Audycja a·ktual,na. 
17.10 (L) „Mario Lan:;o;a" - a·udy-
l'ja sloi.vno-·m·'..t.?.ycz·na. 17.40 CŁ1 
Ka-TeJc!askop m.u:zyc("..n,y . 16 .00 (Ł) 
Ł6idzikli di.iennik radiowy. 17.1."> (!.,) 

- PR. II - Utiwory Jerzego Fry
der:vika Haendla - na skrzy.p-ce 1 
fortep.ia'll. Zec-ion Płoszaj 
siJc,rrzyp.ce, Krystyna ZarnO'W'Ska -
fontep.ian. 18.25 Audycja aktualna. 
la.35 Mu.z.y;ka i aktualno!.c•i. Ili.OO 
Wiado.mości. 19.05 Kiwa-drans mu
zyczny Ka-rola Stromengera. 19.:MI 
„Ndeeh żyje król" - słu,chowi
slro. 2-0.50 Melodie rozrywkowe. 
:u .oo z kraju i ze świata. 21.27 
Kro.nika sportowa. 21.~0 Muzyika 
tanecz.na. 22.10 „Nowości literatu
ry światowej" - „Miejsco·woścl 
berz; półcden•i" - fragm, pow. 22 .;;o 
Miadrzytna.rodoWY Uniwersytet Ra 
dn·owy. 23.00 MlstrTLowie baituty. 
23.53 O.sita.tnie wia,d-0rmośc1. 

TELEWIZJA 

17.00 P1rogram <Ha -dzieci star~ 
szych: l) Klub Młodego Srz.a
chisty, 2) Film krótkometra
żo·WY, 3) Dwaj diu2Ji małej 
Zu<t.! (W). 

17.45 Przerwa. 
18.20 „ż:r,wlol" - „Bitwa o k-O'!)al

n1ę rep. te-lew. (K). 
18.45 Pro/liram pubUcysrtyczny (Ł) . 
19.00 „Humanizm i srz.tuka Odro

dze.nia" - z C:Y'klu „Ja•k pa
trzeć na dzieła si.tuki" <W). 

19.30 Dz.iermik telewizyj.DtY (W). 
19.50 Te-le-Reklama (W). 
20.00 T·eleturnieJ „Kóbk.o i klrrzy

żyk" (W). 
20.30 .. Iwan Gro.7..r1y" :tilm tab. 

prod. ra det„ d0;1JW, ad 1-t llll. 
Seri.a I.a. ~ . 
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Drogami łódzkich trosk i kłopotów 
------------------·------

\ 
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Zima.„ w spólne mieszliani e 
Efeikt.em niezgodności w 

W.s>pólne m i eszkania. są w Lodzi poważn·ym p?"oble
mem. Stanowią one aż 26 proc. ogól'U mieszkań w n!i
szym mieście. PonieWll.ż na terenie Łodzi jest po.ntul 
188 tys. w s:y stkich mieszkan - niet-mdno obliczyć, że 
Liczba mieszkań wspól111ych sięga. mema.l 49 tysięcy. 

St>rawa, o której J>isze nam 
wspomniana staruszka, jest wy 
tworem intryg współl-0katorów· 
Kt-Oś kog-OŚ o coś oskarżył -
ale nie miał odwagi wystąpić 
beT.pośrednio w roli oskar'iy
ciela· Więc podejrzenia skie
rował na parę s(;a.ryeh ludzi. 
No, a ja.k oni ta.cy, jak „do.. 
no.w.ą" - to my im damy! -
orzekli sąs~OOzi. I tak się za
częlo. Niska intryga sprawi
ła. że dla dwojga starych. sa
motnych ludzi, życie stało się 
nierznośne. 

sprawach sprzątania i n.aąx-aw 
je.st więc najczęśc;ej dewastla
cja wspólnych miesz;.li:ań. 

Nie chcę tut.aj u.ogó.Ln.iać za.. 
ga<ln:cnia· Wiem, że i.s.tn'.eią 
rodziny, które potro.f'ią żyć w 
zgodzie i w pl"Lyjażni re swo... 
imi. współlokatorami. Stano
wdą Oiru'! jednak niesitet.y mn.ieJ
szo,ść. 

CTwcia.ż co Toku P1'Zybywa nam znacZ11a. Uo.ść nowych 
bloków mieszkalnych, choć w blokach tych otrzymu1ą 
róumież mieszkania lo?ccitor:·y wspólnych mieszkań - to 
jednak. pr.ocent wspól~ie zajmowanych lokali zm11;iej5za 
się minimaln ie. Żeby te sprawy rozwiązać. trzeba. by b·y
lo wszys·tkie wybudowanz.e w następnej pięciol.atce i.~by 
pr::ezna.czyć Li tytko dla lokatorów wspólnych mie·szkaiz. 
a wiemy przecież dobrze, że tego zrobić nie możni:1. 
0 Tob lem ten będzie więc tTa.pil mieszka fzców Łodzi 
pran.vdopodobnie Jeszcze '[Yl'Zez szeTeu la·t. Warto się zatem 
za,s.tamo·wić na.d jego - jeśli już nie rozwiązan·iem, to 
wzynajmn·iej złagodzeniem. 

TRUDNE ROZRACHUNKI 
Wiele ljstów przychodzących 

do redah"'Cji d<>tyczy glównie 

TROCHĘ ZROZUMIENIA.„ 
Czy te małe i duże ludz,k::e 

d'!'amaty są jak'.ms zjawJ.SJkie:n 
nieu!ll.itknion.ym ·1 Ió.ealncj re<.-ep 
ty na ich lecz.en.ie nikt na pe
wno nie wymyśli. Ale są chy
ba sposoby na zapobieżenie :!m 
lub r:.a ich złagodzenie. Do redakcjd 11M'l'Jej prz:ycho

cl:zą dość crz.ę.sito listY. dotYczą
oe VJ\9PÓIDYCih mies-Lkań. L:;a
wierają one ]:)r2leważni.e sk.a["gi 
na WISIPÓłlok:atoa:ów: że utru
dlnd.ają żYoi.e, wywQlują awal!l-
1Jur:Y, robiiĄ n:a złość, plo!OOuj ą. 
intrygują. że nie wiadloms.> 
jak rozwią;?.::ić spraiwę S]J!l"".t.ą
tania., gotowain:ia, wspólnych 
i·aclnunlków Hp. 

Piszą ludzie ~ 1 crz.ę
sto zroz.ipoaCZie'.!li. 

DZIE!f, JAK CO DZIE:& ..• 
Z jakich elementów narn

st,ają niesnaski. wS\Póllne&'O po
ży<.<ia l Jak to s;ę <l!Zieje, żę 
1u&ie gd1ZJie jndz<iej sympa_ 
ty=.i i kulturall!lli. - w <ID
mltl, we wi;,pólnym domu, 2l!lU.e
niają się n.ie do poonania. 

Powody za•targów są nier"az 
po prostu śmieszne. Jakieś 
drobne różru.oe w ra clrum!kach 
za świa.tilo czy gaz, placz d"Z>~...:: 
ka, sv.'ąd pq-zypalo.n<:j zupy.„ 
Spr a wy ood!zrl.en.ne, niQ nie zn.a 

cząoe. We wła=~ mieszlta
ruu byłyby one skwitowane 
jednym zdaipj,em - we wspól
:n,yan, blllrrz.ą spokój i dobt'e sa. 
mo,poczucle na wiele dnri.. P<:-
W['Ót z pracy do takiego do
rnu staje się czę9to wręcz przy 
ktY.AŚOią. 

Od drobnych pi:zyczy:n wy
wodzą się jednak nieraz wy
ra.:f1nowal!1<El akly zemsty. sy
stema<tycrz;ne zatruwanie życia, 
Ofia~·ą padają rui.jc:zęśolej lu
drz.tie .sła<bi, starzy, chor.zy. 

HOMO HOMINI LUPUS 

PeW1!1.a starlhSIZika tak do n.as 
p:'51ZA'!: „Zyjemy z mężem ja•K 
na.piębnowarri, woiąż &yszymy 
urągano.a, ,giroźby, wymyśla'11.ia, 
wciąż sta.no"''!imy cel ludzk:c:h 
intry.g i ludzl.tiej zlośli.wośC:. 
Pros·zę nas ZIOO'z.umieć - d1wo
je S<tm·,o;rzych ludrm -zn.:kąd 
nie możemy oczekiwać pomocy, 
nie mamy nikogo, kto by nas 
w2jią1 w obronę„. 

spraw fina.ru;owych. Zapytu-
ją n.a.s cz.ybelni-cy: jak ®.ellć 
rachu.n.ki za gaz i światJ:ot 
N1e ma w sprzedaży podlicz.. 
niJków, tl"UdJno więc stwi<E\ll"dz.lć 
za :ile kto wypalił świiatia i 
gazu. Czy dziielić raohl-Ulki. n.a 
Hość rodtzilll ezy o.sób f J atk: 
ob.l;iozać we W1Spólmych raoh1in 
kach posiadaczy pralek, tele
w.Lzorów, lodówek, priec)nko;'iw 
elek•trycznych itp.~ 

Xa te pyt.a.ni.a niootety n~e 
potrafimy oc!Jpo<wled:zieć. Oazy 
wiście, że n.aj1epi-ej rozwiązy. 
wały/Jy spra.wę podlliczntk.i i 
na pewno należałoby pruny
śleć <> ieh wpl"Owadzen.iu. Mo_ 
że jakieś kom)J€'tentn'i! ezyn!l!i.
k i za.s.tain<OYvja, się n.ad tym.. 

Innie rozrachunki - już nie 
finansowej natury - dotyczą 
spl'zątania. i napraw. Tego nie 
ureguluje się już podliczll!ika
mi. Sprawy 1-e wymagają, wza 
jemnego iizgoonienia, co - jak 
w'iemy nie za.ws'.he uclaje 
się przeprowadzić . 

Sposoby te o.p:erają się }e
dna.kze ł:lównile na tzw. do
brej woli. życie we wsPOl
.nym mie&llkaruiu na pewno bY
loby o wiele łatv.'iiejsze, gd;f
by ludzie odnosili się do sie
bie uprzejmie, gdyby byli ta.k
town.i i naprawdę kulturalni 
- zwykłą, kuliurą dnia co
d7icnnego. 
Trochę zrozumien·ia, grze('Z

ności.. 'l'o n <iby lak nloewłete, 
a przecież n.ieslycl1arue trud'ilo 
.solę n.a ll!ie W.obyć, 

NASZE PROPOZYCJE 

CAF - fc>t. UchymJak 

Halo! Łączę z Wilnem! 

Jak Litwa przygotowuje się 
do obchodów 550 rocznicy Grunwaldu 

(Telefoniczny wywiad z prof. dr Ziugżdą) 
- Ha.Io! Ozy to Wilno? 

Chefa.lem mówić z profesorem 
Ju.arz:asem Żiug-L.dą, .. , Przy te
lef.o.me? Dzień d-0•l>ry. Pa.nie 
profesor-.z.e, czy moM-.emy prosić 

o trochę i<J1formaeji na. t.ema.t 
j aik ISil>Oleczeńs.two Li·twy za
mierza. ucrz..cić jnbilettS7.<0wą., 
550 r<l<C'Zllli0ę biruwy p-Od Gru111-
waldem? 

- Ja.kie ekspona.ty zna.id<\ 
się n.a. t.ej wystawie? 

121 Wzbogacenie form 
lil Transmisje z 

ISJ Lepsze 
Olimpiady 

filmy 

Jakaż więc na to rada 1 
l.s.trui.eją u nas komitety do.. 

mowe i blukowe. Czy nie 
byłoby słuszne wyloni•enie z 
ich składu pewnego ro'!ltaju s:, 
d.ów polubownych? ::lądy ta
kie miałyby n.a celu ,giodzer1:c 
powaśnionych. wykazywanie 
oozsen&u wzajemnego utr-ud-11;a 
nia oobie życ:ia µn·.ez lokato
ró'}r„ v.1spólnyeh n1;e.szk~11l, t)

brOlflę prześladowanych itp. W 
wypa<lllrach wyjątkowo dra
styczmych, sądy te kierowaly
by sp,raiWę do kolegiów Jw..rno
orzek.ających. Uwolniłoby to 
kolegia od :n.aiwalu d.robnY'Ch, 
błahych spraw, które moona 
by załatwJ.ć s.z.yhciej i w mille;> 
sposób. 

- Gn1in.wa.Jd je.st symbo·km 
bojowej wspólnoty naszych na 
rodów, S)•moole.m. ws.pól;noty z 
na.rodem rasyj.sokim, b!a l..:r
ru.sakim, czeskim - w waloe z 
germań.'llkim zalewem. Dlatego 
tei. te.go.roc.:aną jwbileuswwą 
roczmicę tego wielkiego zwy
cię.<twa nad Krzyżakami 
obCihodzić będziemy ja.ko śwlę 
io bt'ate.ns1tiwa narodów, 

- To trudno jeszcz.e pe>
wiedz'eć - wystawa jest do
piero w pe:zygotowaniu. BE:
dą nat:ura1r.ie ek.."\]Xmowa11e 
różme materiały hist\oryczaw, 
broń z okres.u walk z Krzv
ża.kam.i, wiele opracowań 111au
kowych - wśród nich rów
n1ez wydawmictwa polsk:e. 
Pra-:a pq-ot. d.r Stefana Ku
czy1'i.skiego z Uniwersyt-e'u 
Lód:zkiego pt. „Wielka wo;
na z Zako.nem. Knyżack!m" 
cieszy się wśród 111aszych nau
k<l'W'Ców dużym uzn.8i11iem, 
Obrazy - będą, Ale oóiż -
Matejki nie da się Pr7P.-
9c-i,g;nąć„, 

Telewizja się stara :Może znajdzie się ktoś, ko_ 
mu nasza pro.pozycja wyda się 
i'll<te.re1>ująca i grona realizacji, 
'l'rud11a spraiwa wsipó1n.ycih mi.e 
szloo.ń do.maga Silę oow.em 
j~goś lXYZ.Wiąz.ania. i ni.e na... 
leży z :ruim zwlekać. O~l~i
wać będrz:iemy również listow 
i prop<YZ.ycji w tej ~ramie od 
naszych czytelników. 

- Or,y ustalono ju:i: -
&"óly obehooów'l 

- Czy lłl>ewt9ey historycy 
przygotowują jakieś 1.>ra
naukowe, ~ązane speejal.nic 
z GninwaJdem? 

~ ~'Lewizji pohslkiej 
pozosl'aWia ~ wiele . do 
życz.en.i.a. N ie za,pornilllllllJm; 
jed!r>ak; że X! Mu2Q jest je
f>~ bairdzo ml<>doa.. że o.aro
d2liola. się on.a u nas pr'2.ed crz;t.e 
rema mlechwie lał.Y i :re przy 
tych nieziwydtie sklromnych mo 
Żliwościach i urzą<lzeniaci.1 te. 
chn<iA:rimYoh, jakie mamy obec
n:ic, robi się maikainWID te~o. 
co mOOnia zrobić. 

Genie;r.alne r021wiiąmnie tru
dności, z jaikimli boiryka się 
na.s.?Ja telewizja, nast;ąipi po 
l!Hi5 r., po wyboudowa!l1.ilu w 
"-a.rszawie oerutraJnegp ośrod
ka tel.ewizyj.nego, któocy ma. 
już lokalizację. 

'l'elewizja nie siecm. jedmak 
z założonymi rękami w ocze
k1wain.i:u na lstnj,ejący na razie 
na pa.pierz,e budi}':nek oentrał
n,cg,o <>ŚI'Oelka. 'l'elestacje re
n ionalne w m!a'tę swych m0-
Ż1iv;>OŚoi siale wzoogia.ooją pro
g1··~:Un. 

'.Cak więc - już w Diezą.cym 
roku na długo przed powsta
nie~ centrum tclewizyjnegQ. 
il.o6ć godzin proiframu zwięk
szy się z 1.650 do 1.900 nu::
s~ęc21ni". Jest to już niema
ło, jeśli zważymy, że na rok 
1965 planuje się 2.soo lfOdz111 
miesięoznie. 
Główny wysllelc kierownic

! wa programowego TV zosta.
n1e w bieżącym roku skiero
wany na W'l.oo;acenie form ;e~ 
lewizyjuych w .C"i:ęśei spol~c~ 
no-in.f-0rmMy,jne.r ·1·e1cwJZJa. 
pragnie w cielutWS"l.ej niż do
tychC'T.as formie ata.kowa.c pro
blematykę s~lcczna,. Ponad
W, p1·acuje się intensywni«: 
nad progrnmem dla t;tarsze; 
ml<><l<illl'ŻY, czynnej zav.:ooowo. 
Szerokie plany ma ~ez teatr 
tclewizYjnY· Dotycbc<aso~e, u
dane próby z insceoiZaCJ!\ Pl'o 
zy Prusz)·riskieg<>, &zolochowa, 

U waga, weterani 
bu~ownictwa 
za.nzą.d Okregu związ.ku Za".'"o

dowe~o l't·acownikow .Bu.do"ot
vt.wa i Prze.n1y.s u. Mater.i alov~~ By
dowla·nyc11 w Lowo1 - w <ZJw1ązk..u 
z cipracowaniem .cl?·kumentow <.Lo
tyc:z.ących hi s to r lt z!"1 e.ziku zaw-0-
cto.wegv praCO\V-111.~\.ow . Budo w1..11-
c~wa "W. Pol:~ cc . - prosi w~y:;t
ki·Ch starych dz: al ?czy z ~at przed 
woj~or .• 1ye>l1 (do . roku 1940 , · w!ą~z
n·t.e) 0 :!.g~oS"'len 1 e ::,• tę ~o s1e~:by 
~1Wl a.2li<cu w L odZt prz~ ul. P,olr -
1::..Jv.i°~k!e,i 232, II p · ~t.ro --:- w term_
Ltie do dn ia :i:; lutego bJ. w go<11L1-
n~ch o:I 8 do 16. 

W p1-.:.v p >dku trudności :aglosrz.e
nia :: · ..,. c~0 b 'l~c- : c pros1m~· o poda
n~e v1.i.s..:.11cgo r:·cl r.e.su, celem tla.-1 
wi~ i.ontaktll. · 

Paustowskiegio ł In. wrótą, wi
dowiskom telewizyjnym da.I.
gzy pomyślny l"(l(LWÓJ. 

Jeśli cih.odzi o filmy, wy
śwletJ:ane przez telewizję, to 
~ się tu spodziewać du
żej pop.i-awy jeszcore pod ko
niec bieżąoegoo miesiąca.. W 
słzy'azm.Lu \:>Qw j.em od/będą si.ę 
roe.m.owy między organizacja
mi telewieyjnymi W S1Clhodu i 
Zachociu, k•tó.ryoo efektem po
w.iJnno być zwięk=eruie wYmia 
n:y fi~ów i usi.ui: techn.i.cz
n,ycll.. 

W1~ie jeszicrt.e jeden ~gu 
ment IPI~·wiko tym, ktoczy 
twierdrz..ą, że w telewi..zji „n.i.c 
się nie d2lieje". W czasie o
lj.mpiady letn!.ej, oo;.m w dz.Ień 
morLna będtllie oglądać prze-z 
2-3 godziny zn.w-Ody na rzym
skim stadionie. Nie ma s'ę 
więc co martwić, ż,e 1iCZ1ba u
cz.est.mików wycieczek 0Dbi.s.'.l 

na IJ!lrZ~ O~ jest 
og.rad'll\Cl?JOtlla l · 

Jak więc widlzJ.mY, tel.ewl2ja 
nie apoczywa bynadmniej na 
J.auraoh, przezwycięża swoJe 
słabości. i sta.ra się jak może, 
by 400 tysięcy abom.entów te
lew'lzyj;osyoh - bo tyilru ich bę 
dZ<iiemy miieli pod koniec bie
żącego ooOOll - ogl1'(dał.o pro-

Ada Ja.skulska 

pm jak ~jba<rdrlJlej war- Aleksandro' w toś.cLowy, pod wvględ.em mer:Y-

~=~· arcystyczmym i w- ma swoją ksiągamią 
Is!IIlieją wseysbkie daai.e :n:a . 

to że w roiku 1965 kiediY już W"?'a.Hti w AJek.sa.n?r0<w1e Dom 
' . ' . Kstą'.llk.i otworzył p1erwszą •wo-

Jlo'.8~ ca.a.a P<>ili9ka będzie ~-1 ją księ,;a.rnię. Mie&2ll<ańcy tel pod 
bietrac prio~am te.l.ew1ZyJny łódZll<lej mlejsc-owoś<>i z zadowo: 
(obeani-ę w zasięgu telew.ilZJi leni.em pl1Z)li~li .otwa.;cle placówk: 
znajduje się ukoło 35 .... ~.1 Do.mu .Ks1ązk1, Ja.ko ;;:e do·tycl'lcza~ 

· ) ,,. . m11S1ell =opatrywac się w naj-
kraiu , nasz pr.ograi!n telewi- I nowsze WY'Clawni~t;wa w ł,odZi , 
zyj.ny będz;e mógl śmiało kon albo tez w sk.lepie Samopomocy 
k:urować z przoduijącym.i w tej Chlo.pS<kiej. 
d:z:ea~· i ,_ · · · Dom Książki o.biecuje, 1.Z pderw-

' „m e "''"a]am~. sza w AleJ<!saneirowie ksi~g.airnoia 
MARIA BŁASZCZYK t>ęid.zie dob'I'ze za-0opa.trywana. 

- J e.=e w październ.i.ku 
1959 r. Prezydium Akademii 
Nauk Lltewslk.iej Republiki 
podjęło specjaJmą uchwalę o 
obchodzie roc2l!licy gJ!'UillWaildz 
k.iej bitwy. W myśl tej uohwa 
ły - w Wiilinie, Kownie, ~v 
K.łaj;pedzie, Sza.wlaoh, w in
nych miastacll i w wiejskich 
OOrodlkaoh Lit.wy, zorgaru2.owa 
ne Z<J1S1tamą "fi" S'?Jko.lach, do
mach ilrultucy, kfo1baoh I kwie
tlicaoh sipecjaJme wiecz.m-y, 
podozas kltó.ryoh. wygłO\SIZone 
będą J>O!PU:]a.me odczyty o l'JT\a 
cre.niu teg)O historyozmego 
:zmycięstiwa. W Wi.l!llie odbę
dzie się fl!IJ0Cjaillna konieren.::.ja 
naukowa. Również w WJ11rne, 
w gmacihu ·Akademii Nailf'.!, 
ot•warta ZOS'tamie wystawa po
święcoona wspólnej walce JK'1~ 
ciwko Zatkonowi K1"zyżack'e
mu i Za•kom.o.wi Kawalerów 
Mi.eazowycih.. 

- Wklrótce ukaże ~ w d'l'u
ku duże dziel0 :pt. „Woj'r.a 
Li:twioow z Kr.zyżakam:.", 
praygotowame prrez Instytut 
HiQt()IJ:'ii Akademii ·Nauk Li
tewskiej SRR. J69t t-0 prac·a 
21blorowa. Wśród atlltorów !c.st 
JPl'Of. J aibł<J11119kis, kandydaci 
naiuik histol'yC2ltlyclh: Jue-~s. 
Juq~tnis i Merk.is, wspólau<ło
lle(ll jestem rów.n.i.& i ja, 

- Oey istnieje wspól).)ra('a 
międ!Zy hlst.orybmi li<tewskinti 
i polskiiJm.i PI"LY bada.nia~h 
dl2li.ejów wojny ... Krzyża.kami? 

- Nleabety. Bairdzo żałuje
my, ale kontakty w tym. zo.kre 
sie są ba.rdzo slabe. Jedyn ~ 
„Ro=.ik 0.lmJtyński" zwródl 
się do nas o sipecja:liny arty
kul. 

Rozmowę pr7.eprorwadzil: 
JERZY ZAJĄCZKOWSKI 

~~~~~~~~~~~~~,,~~~~~,~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~·,,~,~~~~~~~~'~'~~~~~~~~~~~"""*~~~,~~ 

W śród l~s.tów, które otrzymuję, je et tylu sk!"upulów. Ale nie jes-tem nim. Choćby nrewet nA·gdy nie wvniknql z nie.rzad1kc za.dźwięczy w ni.eh nuta spo lł 
spora ilość próśb o ocenę zalą- Lub·ię 1mnyśLać s·ię w lud:<NGie sytua- teoo większy pożytek? leczna i poLitycz·na. Raz kieruje pió-
czonych w·ieTSzy. Mu·szę się przy cje. Nie interesu.je m11Jie sam jedynie Zawsze to lepsze i piękniejsze za- rem go-rycz fob mepowodzenie, k-ie-

znać, że odpou:ied.zi na te U stu sp;ra- produk,t pracy. Inle-re'iuje mnie ten, jęcie, niż walęsa•nie się gad.zinami bez dy indziej gniew i pasja, lub po prv-
wiają mi wyjątk.owo wiele klopolu. co za tą pracą stoi - człowiek. Znam celu. Należ'JI tvidzieć społeczne zn.a- stu najzwylvlej.sza codzienność lud;,-
W każ<lym wypadlcu. Także wówc::as, pewnego mlodego lvrytyka, l<ló1'1J bez czenie cz/.owieka. pcvrającego się rymv- ka. Zdarza się, że wśród wielu banal-
q<ly wiersze są wyjątlwwo słabe. zmrużenia powiek, jednym te.hem, W')/ twórstwem. Wiersz odczytany na nych, niczym nie wyróżniających się 
A na.wet właśnie wtedy rozterki są -µowi.ada opinl!ię, że SienJciewi.cz, to c/11·.zclnach, czy weselisk.u budzi szo,- wierszy, trafi się jlbkieś zdanie, które 
największe. pisarz Uchy ,żero.mskti też, a już K~~ cunek dla słowa p~sanego, dla pięk- cieszy. bo wyn~k.a z wlasnej, nie zapa-

l 
Bo zważmy. P-isze człowiek z od- nopnioka - to „szluxla gadać". naści mowv polskiej. Choćby u.twór żi}'czonej obseorwacji. Kiedy autor 

leg/ego mias.te·czika, czy jeszcze orl- Pod.z;twiam teoo lv711t lw, ale i %'l1- byt ubogi i n.a4 wyra.z s'fvromny. Czlo- pisze; 
leg.tejszej wsi. W P'T"Zyslanych wie.,..-
s~ach wypowia>da swoje ·im.ty.mne prze Sza.Ty wróbelek s1'lu:U nti oknie, 
:i1cia i decydu.je się pcn»ierzyć je nasrożył piórka., w deszczu moknie -

! 
olicemAI, n1e :zimrnemu sobie c.zlowie- Jan Koorowski 
kowi . .Tes·t do tych 11tworów bardzo to j.a wiem, że nie jest kJ ża.dne od/ery 

~:;~Y~'/n~j~1~z;~~~.luiW~eiple~!11~at!a1~c~I~ odpow·1edz·1 ~~~że~m:;w'fv~o::a. ~,:ti. to A~iidz;::;e~ 
w i erszach wszystk<>, na co go stnć. Pro' ba ufrwalil własnymi. ;prośc-iutkimi jesz-
Wierzy w nie. Często są one jeyo je- cze środlva·mi. 

dyną i na}w·iększą n.a.dzieją. I jeśliby mi przyszło Ż1JCZ1JĆ cze-

i 1 nagle ja, jednym pociągnięciem goś moivi Hc.:m·ym korespcm.dentom -
pióra mam zburzyć ten jego z trudem poetom, to w/a.śnie tego, by świat 
b:i.do.ucamy świat .. M_am. wtargnąć brn- ~„ T · od · · '· 'b · · h b podylndali tvlasnymi, nie zapożyczo-..11 talnie 1 powie.d:z1ec, ze tx> wszystk!J ..,roszczę mu zarazem. e; wa.g1, wie"' pro u;q.cy p1.01'a, n 1ec to 11- „ 

'nie ma sensu, czu też, że gra świec:- tej swobody i tego brnku skrupul6w. dzie nawet sl.abeu.sz, staje się krzeu,1- nymi oc:ami. Żeb·y z tego życia, kto'e 
1 i Bo ile razy przyjdzie mi odpi.sać ko- cielem czyta.nia, oświaty. Kupuje oa- ich o tacza i w któn1m sami bi.arą 
<.i n.ie wa.r a. mulcolwiek i wu.powiedzieć opinię o zety, gromadzi k.~iążki. rozprawia 0 ttdzi.a.l, tcy/a·wia!i Tzecz.y go<lne ut1-wa-

A wrcs::cie: skąd fa pewność, że jego v-racu - sfaję bezradny przed -µożytku pl.ynq,cym z lif.era,tury. Ccż lenia na piśmie. I n.ielwniecznie zr.-
z tych pie.rws:ych koślawych wiers.zy samym $Obą. A może moje ostre slo- dopier.rJ, gdy człowiek ta/ci tra.fi ;-tę Taz przy pomocy rymów. Rym lcrępu-
nie rozwinie się piękna poezja, a z 1vo lvogoś zniszczy i zakJ.mie, mo.~e od- w mal!}m niiasteczlw, czy wsi odieglEj. je, nie mówiąc o tt1m, że rymy sair.e 
[Jrafo•rnama. - poe-ta.? Znane są prze- bierze komuś Tesztki radości i na- Zazwyczaj staje się on duszą /rnżd.ej przez się nie twCJll'zą jeszcze po2zji. 
cież = hi·storii litemtury przykłady, dziei? imprezy o charaJcterze kuLturalny1n.,· D · 'l · ś · · I te ktoś, kio fa;talnie i bez żadnych op·iero mys nowa i wiezo wy o-
'ladziei zaczyna/, oka.za{ s.;o, po lafach W Polsce, jak Wiadomo, oo dmgi organizuje akademie, ulela.da program żona nadaje wa.gę każdej literaclciC?j 
pra.cy, niezlt•m pisarzen;. Podobno człowiek pisze wie1'sze. SZ.yszalem, artystyczny, często sam w nim wv- pracy. Więc strzeżcie się bezmyślnoś-

v czy też czytałem kiedwś, że gd·yby 1.J.' str,pując. Umie slcupić wokół siebi·e ci n1·e powt.arzaJ·c;e wytarlycl• /·omu nawet nazbyt efelvtow•ne """"ząlki :;n • • · • ' -
na.iba.rdz:iej podejrzane. Mó7;;( się pri: Polsce było t.11l11. szewców, co voetów. niejedniego Z11.pa.leńca, daje z siebie. na.łów. A jeśli czujecie, że jest w 
cież, że ,.cudowne dzieci" rzadko na ogól mielibyśmy pod. dos·lrotki.em obuwia. ile może, nie ooląda.jąc się na żad•1ą wa.s p11.stka - nie pokrywa.jcie jej 1v·y 
wyrasta.ją na geniuszy. Że wpi·o·:t ~~e,,;,yl~~ 1~~,~~tr~~b~;,~~:rr wewnetrz za~:;ę~ą """"00". ' letóre oM:ro.?<nie wo- s.wkta.111~' n.attardczy~ą df1·azeol.ogdią. Pisz- f 
1;r.::cciwnie: potcolny rozwóJ".. tl'wal•;;e r~- " cie Y '''° we Y, "'ie Y w za en inny ł 

. 1.;, Dlaczego lu.dzie piszą? Co iich pcha dzą moim piórem, ilekroć p1·zy.idzie sposób nie możecie wypowiedzieć !e-: 
~
ma podstawy i wzę ·sze ro.kuje nad.zie- ku temu? Zapewne - bardzo różna- mi odpisywać· 11a listy z wierszami. go, co was nurtuje, co was .. pa.rzv na 
)12. rakie przyczyny. Ale jakiekolwiek /;y A przychodzą te lisily zewsząd. Piszą wnq.t1·zu" - jaik p0tl'iadal pewien n:e 

Gdyby-m by~ zawod,owym krvłv- one nie byly , ozy to żle, że g<lziz§ w nJi.ch lud.zie o przy.rodzie, o milof.- ba,Tdzo po.dit! poeta w nie bardzo 
ł Idem, nie mialbym, prawdopodo.bnie, tam /.;.t-oś smaruje sobie wiersze? ci, wypowiax:lają w nich &woje smęt.ki, podłym mieście, ~ 

~~,~,~~,~~~~~~~~~~~~~,~~~~-~~-~~~-~,~-~~~---------------.._.. _____ _ 
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_______ .... ______ , 
e Dalsze projekty 
znaczków 
ef oto graficy 
w szeregach TPŁ 

AA a pływają <.l.alS'"Le projekty 
n znaczków ·r-<>warzystwa. 

;'rzyjaciól Łodzi. Zgl%;li je 
m. in.: neste<r malars!w:i. 
I6d:nkie~. JXl'Pllla.rny mala.l"Z 
'll'!>f· ANTONI WIPPEL o
!'~.z ZYGMUNT GRALlCKI 
- pracownik Wydziału l'i-
1ansowego Prez. RN m. Ło
d'li. 

Łód~kie Towa.r.eystwo Fo. 
tograiiczne w Łodzi - zgn
łuie z uchwałą p(l(ij:;tą przt..'Z 
(;arząd PTl', zgłasza swoj 
ikces do Towarzystwa. Przv
jaciót Lodzi. Proponuje on.."> 
1vspólnie z Towarzystwem 
Przyjaciół Lodzi organiz<>wac 
sstcnmtycznie d-oro()czne wy-

ł 5tawy i kcnkursy fotograficz- ~ 

ł 'le o tematyce łódzkiej, wl 
ł ·,elu uzyskania materiałów 

l 
.Jla "rydawnictw alburno-
1vych, numografii L-O<lzi o
:aa. artystycznych widokó- I 
wek· A· 

............................ ~'"""'""""~ 

z posiedzenia KomisH Kultury RN m. Łodzi 

Plan inwestycji kulturalnych 
przedstawia niezwykle interesuj qco 
On!lgdaj p-05iemenie Komisji Kultury .Ka.dy ~ar<J<towej 

m. Lcdzi, które odl>yło si1: p-0(! przewodnictwem posła Eu
;eniusza. Ajnenk~ala, -poswięcone l>yJ'° omówieniu planu 
imwestycji kulLuraln;;'lch na rok 196.0 oraz n.a następ11q 

Ha.tkę. 

Pl.a.n tan prziedsta w.ia się nie
zwykle interesująco. Obejmu
je bowiem me t.ylko d~ończe
nJe budowy Teatru Natrodowe
go przy PlaC'U Dąlxowskiego, 
ale równ,ież gmachu Operetkt · 
p.rzy ul. Pólnocmej, dalej za
kończen:e p'.erwszego ' etar.>:1 
rozbu<lov.ry Teatru Jaracz.a. 

dzialowi Kul~'U!'Y 
m. Lodizi. 

Prez. RN 

Sreroką dyskusję wywołała 
sprawa wlokącej B:ię od wi-elu 
lat budowy TeatJru NarodOJWe
go. ~a tym t.le zgloswno wn.1o 
.sek na tychmiasto<Wego powoła
nia dyi·ektora przyszłego przed 
siębions.Lwa teatraJ.ne.go (ope· 

ry, baletu, dramatu) który by 
nie tylko czuwał n.ad prz.yśpie 
szeniem zaikończ2!Il~.a budowy 
gmachu, ale również organizo
wał już teraz j.JII'Zy.,,:..le kadry 
artysit.y=.e i techn.iicznc 
więc zes1Pół Ol"kiestrowy, balet, 
chór, a przede wszystk.iim· ~
&pól wokalmo-akto1·ski. 

Spra.wa ta będzie pr;ednnAo.. 
tern odrel:mego pooied.z.emia Ko 
misji KUi.Lury z koi1oem lute
go, po porozwnieiniu s.ę z Pre
zydium Hady Narodowej, co 
do przyszłego przeznaczema 
gmachu Teatru Na.rodowego O

raz zakresu jego dzia.lań a.rtY-
istycz.nyich. M. ro<7Jbudowy 'l'ea\,."'U Nowei:io. JX>· 

nadto l:>u.d<J<wę muzeum ruch6w 
rewolucyjnych, muzeum wló
kienm.ictwa oc.aiz w=.iesie."l:Le 
Pł<;ci1u pomniiltów. 

Pon.adto prww'dziana jest 
budowa czterech ki.n łączn.ie z 
oomami kultury, w dz eln•
cach: Widiz,ew, Górna, &'łuty, 
śród.mieśoi.e, budowa 24 bihh<>
tek rejOl!1.-0<WYCh itd. 

Poprawi się jaliość 
wąskotaśmowych ko~ii film owych 

Pl.an ten z pC'Wnymi popraw 
kuni przekaiza.ny zost.al Wy-

w kinlar:zie i d:i.więku niż do
tychczas. 

Po „WÓLCZANCE" 
„STRADOM" 

Posiadaczy filmowych apa
ratów projekcyjnych wąsk''
ta.śmo;.vych ucieszy zape\v·r.c 
".Niadom-06ć, iż dzięki nowej me 
todzie ohróbkowej kopii filmo 
wych z tzw. dowoly1.van·em 
dźwięku, poprawi s'ę w tym 
rolm .zmac.z;nioe jakość projeKcji 
filmów wyśw1etlanych na tych 
apara tacll. 

i'.: „nowości" produkcyjl!lych 
tej fabiryki wymienić należy 
taikże próby nad lakiero.,,·«
niem kopi0i systemem Jl"Z'emy
slowym, tj. w toku obróbki.. 
Dotyehczas lakierowarue to 
odbywalo się po wy=odukCl
wan~u kopii, systemem rze
mieślniczym, w wal!".s.z:tatach 
UW 1'' w W a·rszaw:ie 

W e<!lug wyl1crreń · technolo
gów i ksj.ę.gowych Lód:zkiej t·'a 
br-yki Kopi.i J<'ilmowy•ch prz-a .. 
myslowy system laikierowan1a 
filmów poważnie wplY'Tuie n;i 
jakość kopii filmowych or;iz 
przyllliie.s.ie ok- 8 m.iln. zJ: os:z;::.z,ę 
dnośc'i w sk.aili ro>CIZl!1€j. 

Nowe sklepy fabryczne 
ku wygodzie klientów 

Kom.i.iet Ek-0>n<l'IJliezny Pvady Ministrów 
przydzielenia. w Łod7i 18 lolrnli na sklepy 
dz.one Pl~ poszczególne 7.a.klady pracy· 

wydal za.lecenie 
fa.l>ryezne, prowa-

Tę nową metodę obró!Yki J;:o 
pil filmowych .16 mm, !."OZJ>:->

ozęla w tym roiku Łódzka .J<'a_ 
bryka Kopii -~'ll.mov;,.:vah, któ
ra dotychczas obróbl{ę z do
wolywa1I1 iem dźwięku sUJti,()Wa
la wylą=n:e przy pTodukcji 
koptii filmowych szerokotaśmo 
wych. Dzięki tej mctoozie fil 
my wyświetlane n.a apa·ratach 
wą.slkotaś.mowych będą lep.s.z.e (wy) 

Ośrodek Szkolenia 
Asystentek Pielęgniarskich 

Zalecearie to zex>talo wyko
na>ne prawie w 100 proc. Jak 
wiadomo, sklepy fabryOZll'le ma 
ją na oelu analizę rynku, a 
więc wyoondowarue potrzeb i 
upodio1bań klien.tó.w :na towary 
nowo prodUJkowa1ne prz.ez b
brylki l1ub na te towia~y, któ
rych handel. n'e ahoe lru!po
wać, gdyż boi &i.ę ryzy•ka, a 
prze.myisł uważa, że nial.Wy je 
demonstrować, bo są dobre i 
przy naileżyt.ej reklamie maj-

Tramwaiowe 
tablice 
ukażą się na 
przystankach 
douiero w maju 

Wielu nasz;ycll czytelnilkóiv 

zapytuje nas listoW'Ilie i tele
fon<i.ezinie, dlaczego na przy

.st.ankach tramw;aj()IWY"ch z,o.sl;a

Jy skasowane taiblioe z OlllI1<1-

cionicm numeriu i tras pOSZC7.;) 

gólnyc-h tramwajóv.•. Zdjęc:e 

tych tablic bairdzo ufll'udinia c.
r "o:i.ta-cję nie ty.I.ko przyjezd

nym aloe i Jodzianom. 

W :z;wiąZJlru z opraOCJ1Wan1em 
nowego plainu komunikacji 
m'.€j;;k'ej, któ:y, jaik w'iado.. 
mo, ma być gotowy w począ;
kach maja, zaszla koniccznosć 
zdjęcia tablic, tym bard.zlej, 
że pewne zmiany już nas0 ą
p:ly, 

ObCCTI.~>e dyrekcja :MPK przy 
~otowuj.e nowe tablice Oi!'ien
tacyjne, a ,c.alość prac :n.a 
W.9~yi;;tkich prz.ys.bain.ka.ch bi:
d'll'.e za.ko1'lczcma w p<>cz~tkaeh 
maja. Wówezas no<we tablice 
będą ponownie umieszczone. 

(.S) 

Z ARZĄD KLUBU NARCIAR· 
SKIEGO PRZY ODDZIALE 

:=>l'T-K w Łodzi, zawiadamia. iż 
:rnJeJne zebranie klubu O'dbędzie 
':'lll w dniu dzisiejszym w lokalu 
Zarządu Okręgu PTT·K, przy 
ul. Plotrkows·kicj 102a, o godz. 
•8.30. Zebranie połączone l>ędZ'ie 
., prelekcją filmową o te.maty. 
ee narcl•ars.klej. 
, \ ZIS W SALI ŁODZKIEGO 
J DOMU KULTURY (Ut. Trau
~uLta 18), w dalszym c;ągu cy
':!u pt. .,Prohlemy dor25tajac<lJ 
nt:idzleży" prof. dr Stanlsłaiw 
·cw~·nar wyglo.si o go<lz. 18 <>d· 
rzyt pt. „z zagad.n-ień psychopa
tfl'logli młodzieży". W&tęp wol
ny. 
Następny <>dczyt z tego cykłu 

w środę dnia 20.r. 1960 r. W ŁODZKIM RJ,l.JBlE TPJ>·R 
(ul. Narutowicza 78) o.dbę· 

dz!e się dziś o godz. 18 spo•tl<a
nle z aezestnikiem „Pocll\C'U 

dą nabywców. N:ie'Zależil'ie od. 
tego tailtie placówki przyczy
n i.aj ą s:ę bez wątpienia do 
zwięklSz.enia ilości towarów na 
rylllku. 

Jcieli chodzi o Lódź, to w 
pierw&ym rzędzie są to skle
py branży wlók.ienniczej. Jak 
wiadomo, otwaa:to już sklep 
„Wólczanki", „Uen.tralinego La 
boratorium P.memy&l.u Hawet
nianego", ZPW im. Luk.a.'l>in
skiego, ZiPDz. Głażewskiego. 

Ma swój sk.lep „Olimip:a", Za
kłady Hanki Sa.wlckiej itp. 
Dużym P<JIW'(Xizeniem cieszy 

się s~p „Wólcza.nki", gd"Zie 
można nabyć po.s1ZUJki.waine i 
modne kawruile męstki.e, prodUk 
cji tej faibryikii. D.użym p.o<p;'
tem cieszą Slię 'aJI'ftykruJ.y łódz
kiej „Ofimpii"· 

Dowiadujemy się, że w nie_ 
długim c1..asie przy ul. Pio.tr-0.mw 
skliej 55, o,tiwa..ty ZJO.stanie sklep 
fabrycmy ZaikŁadów Prremy
&łu Lniall'skiego „::>tradom ', 
gdrzie będzie pełny ·wybór to
warów .ln;ia!Ilych„ Nieoo 'PÓ
źm.iej uruchomi si~ sklep fa
bryczny ZPJ im- Wróblew.sik:e 
go z aużym wyb<J<rem jedwabi. 

Pa."'!ie na pewno zai:nt.ere.'llU
je wi6dom.ość o skleptie „fa
brycznym" łódzJkiej „'l'elime
ny·'. Wyroby tego D<Mnu Mo
dy mają wstal<mą markę, a 
7.glr'Ul)'.JOWane w jednym .punk
cie dadzą pe-liny µrz.egląd .PtX'· 
dukcji i moż.Liwooć dużego wy 
boru. 

Na mait'gjne5lie dotychczaso
wej pracy sklepów fabrycz
nych jedna uwaiga: Sklepy ce 
n.e powi!Ilny urządzać całych 
wy.staw z towaQ·am1, które weJ 
dą do produkcji za kiJ;ka mie
sięcy lub na.wet za dwa kwar
tały. 'J'owary na wy.<>lawie P·'.> 
winrns orientować klienta, eo 
jest do na-byc'a w skl·epie, a 
pewne gabloLy czy dz;i.ały w;
tir.vny mogą informować, co 
ma się zaani..ar produkować w 
przy$Zł<.r.~ci, z \Vyra.źm~1 uvva.~a. 
że .są to wzmy nie z.najdująoa 
się w sprzedaży. 

~k. 

przyjaźni" do ZSRR. Po ?relek· 
r. ii zosta'!lie wyśwletto11Y film. 

Z ARZĄD ŁOPZKIEGO (JD
DZIAŁU PTH za.wladamia, iż 

w dniu dzisiejszym (środa), w 
sali WAP. Pl. Wolności 1, o go
dzhile 18.30 odbędzie się zelua· 
nie naukowe, na którym prof. 
tir Dohdam Baranowski wygłosi 
referat pt. „Czy tiawna Polska 
była 11opichlerzem Europy?" 
Wstęp wolny, 

B IBLIOTEKA GŁOWNA POLI· 
TECHNIKI ŁODZKIEJ otrrlY 

mała n(}We p<>mie,szczenle w 
gmachu wł6kienntc.twa P<>lltech· 
nikt Łódzkiej II p. !Oknydło A. 
(wejście przez ul. Gdańska 155 
lub żwiJrk;i 36). Czytelnia gł6w· 

• • 
przy~Jntqe 

Odd.zi:al W ojewódziki PUK w 
Łod.'Zi podaj.e do wiadomości,, 
że przyjmuje po<l.anm o przy
jęcie na 2-k4ini kurs asysten
tek pielęgirui.a.r.5'\ciah. 

O przyjęcie UJbiegać sie mo
gą dziewczęta mające uilrończo 
:ny prizyn.aj.llll!J.iej 16 rok życra. 
Kaml.yd.atkti. z Łodzi poiwilrmy 
składać podania do Ośrodka 
Szkolenia Asystentek Pllelę~ 
gn~.lcich w Łodti przy ulicy 
PiotirkO<W.slkJej 236 - kamdy
da1Jki z województwa do Oś!.10d 

zgłoszenia 
ka SzklCJllenia A~ten<tiek Pie
lęgniail'Slk:ich w i'.:g~eI'ZU przy 
ul. Pulask.Lego 54. 

Do podania należy dołączyć: 
wla\SitL<>ręczmie napisany żYC!.0-
ryis, świadectwo szikolne z u
kończeni.a przynajmniej 7 kl., 
metrykę uoodzien.:i.a, świadec
two leka,rsiJtie o ptzyda1m.ości 
do :zawodu pielęgniarskiego, 
wyrok pa.-.z.eświetl.enia. klatki 
pi.ensdiOWej' wynik ł>adaJl'lia 
lkmv'i na. WR, dw.ie fotografie. 

K.rvtvka oomoqla 

o W gabinecie okulistycznym 
Nie tylko 50 metrów linki o 

M a prośbę naszych czyt.eln~
l'i ków j!IlterwcnńowaJiśmy 

w siprawie niewlalici wej ;pracy 

Kto chce h:t·ć 
spadochroadarzem 
~ pilotem 

Łód:llki Ae-roklub przy~tępu.Je 
do intens:i.iw;nej aik.cjl s.?Jkolenio
wej zaró·y;no zaawansowa.nych 
już pi~otów szybo•wcowych i sa 
molotowych <>raz spadochronia
rzy jak i kandy<latów któny 
eh.cą µośw!ę"ić się t:i·m dyscypli 
nom sportu lotniczego. 

Od 10 bm. we "''szystkie nle
dzi<>Je w gc·dz.iinach od 10-14 o
raz w pLątki w godr?:i·nach od 
18·-21 w Aeroklubie Łóclzklo:n 
przy ul. Piotrkovvs.l<iej 78 O•t<ga
ni!l?•Wame bęclf!. wy·1<Jady dla pi
lo·tow orae. sk'.o·C'l7tkó'tv już iZa
flwa.n.sowa1t1y.ch . Ka1dydacl na0to 
miast mogą już ter?Z za.pis~'wać 
slc w Aer01klubie. Szkol.enie dla 
nich 'l'021poc:u1ie się nieba,wem. 

(,k) 

w kilku zdaniach 

na l wypożyczalnia zostaną od· 
da·ne do użytku w dniu 15 bm. 

C:r.ytelnia główna czy,nna co
d:<iennie od godz. 8.JU-19, w so· 
boty od godz. 8.30-15. WY'JlO· 
iyczaJnia zaś co"lzlcm::le od 
ircd~. 10-17, w se>boty od go&, 
10-15. 

W niedziel~ czytelnia I wypo
życzalnia nieczynne. 

K IEROWNICTWO KLUBU 
'l'PP·R (ul. Narutowicu:a 281 

zaprasza a,k.t:yw T-wa na. spot
kanie z pn:eds,ta.wiclelaml Za
l<ładów Sprzę t:u Motwy-z~cyjne· 
go w Łodzi, l<tórycb pro<:l.u(l<cja 
oparta jest na licencji r,a,dzie-
ckled. • 

w przychoonJi. c.Jru]jst)'l:'mej 
przy ul. Łagicwn.'akiej il4-ilb. 
Z przyj.emnością od:notowuje
any, że nas.za not.atika pomo.. 
gla, kiel'OWnictwu uporządll<o
wac pracę w gabinecie okul.i. 
styaznym, dzięki. cz.emu odby_ 
wa się Ol!JJa z.godntie z poda
n.)"llU n.a' wywiese.kaoh godz:
!l1am.i pracy. 

* * * 
n nny czytellilik z.a1uważyl, ~e 
I linkę an·termwą ,g,p.I"Złedaje 

.się tylko po 50 metrów. co 
dla klientów n;e jest wygo
dne. J\IHD Artykułami Vo
spo<l<iir.s.twa Domowego 'powztęl 
!o decyzję, która upraszcz:1 
ku,pno Ji.ruki. Dyrektor przed
Si'.ęb'.orst.wa zawiadomił na.!'. 
'że: ,.dzfalają.c dla dobra ldien 
tów zo.stało wydane za,rządze
n :e d:·· sklepów nakladającc obo 
wią~ak: sproeda.ży tych a.rty
kuló N według żyiczeń Jdien
tów". 

W spotka.niu, które odbędzie 
się 15 bm. o godz. 18 udział 
wezmą: inż. Jerzy wendorf, Ta
deusz Dobrowolslti, Feliks Kro
kos, Fra,nciszel< Le.pa!. 
Inż. Wendorf wygłosi infe>rma

cję o historiJ ora.z ws•pólpracy 
technicznej Zaklądów Sprzętu 
Motory-z.a-cyjnego z zakładami w 
ZSRR. 

Na zakończenie zostanie WY· 
świetlony film pt. „Pożegna.nia". 
Zapr<l'SZ~nia na spotkanie otrzy
mać można w Ośrndku Wiedzy 
o ZSRR, J>Okój nr 10. 
W RAMACH „CZWARTKOW 

TURY.STYCZNYCH" wygło
si U bm. mgr A. Gupieniec pre· 
lekcję pt. „Skarby me>net śr<>d
niowiec-zny::h w Pt'lsce środ,ko
wcj". Prelekcja odbędzie siQ w 
świetlicy PTT-K przy ul. Pi.otr
kowskiej nr 102a. Początek o 
<rodzinie 18. Wstę.p wolny. Go· 
ścle mt.le widziano. 

~------------------·~-~·-..~-~~~~,,.,..~~~~~~~~' - 4-nziENN-iK ŁOriZKI Iii: ;iQ-:(łoa:. 
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W łódzkim ' 
XV-leciu 
Telefony 

Rok 1946-10.104. Rok 1960-29.870 
Łódzka Dyrelvcja Poczt i Łączności w dziedzinie tele-

komunikacji posiada dane dopiero z roku 1946. Ja-k 
widać z zest1Lwionych dwu liczb, w przeciągu 14 lat 
biczba aparatów telefonicznych w Lodzi wzrosła niemal 
tr.zykrotni.e. Tale dużu wzrost byl możliwy dzięki un~
chomieniu nowych dzielnicowy.eh central telefoniczny.-:h. 
oraz ostrotnio nowej centrali międzymiastowej. Aparaty 
objęte st(])tystyka, zwłaszcza w ostatnich dwu lataeh 
obe,tmują również rozwidla.cze, a więc dwa telefony ró:
nych abonentów na jednym przewodzie, przy możhwoś
ci przepmwadzani.a równocześnie tyUw jednej rozmowz1. 

DLACZEGO UMYWA SIĘ RĘCE 
OD CZYSTEJ SPRAWY? 

Upl'.!Zeoj.mie- pre>SIZę Reda.keję 
.Dziennuka ŁódrtJkie.go" o ła,-;drn
wą j·nterwel'JCję W mojej spra
wie : praottję w Spóld:lidt1i Fry 
zjerów „Zjednoczeinle''. ul . Tu
wima 15 w ŁodtZi. Na święta Bo 
żego Narodzenia wyjechałam do 
rcnlrz.i.ców w Piotrkow!lkie i tam 
zaC>horowata.m lla a:n.ginę. Le
ka·m Wydlziałiu Zdrowia w Piotir 
kowie - Ośrodek Zdrowi·a w 
Ręcznie, dr Marj.al'J Zych, wy
dal mi zaświadc;z,enie, o niezdol 
ności do praoey od dnia 28. 12. 
do 31.12. 1959 r. Zaświadca:enie 
to wydał mi na zwykłym papie 
!'2le · ostemplowanym piecrząbką: 
Prea:ydium Pe>wl.atowej Ra•dy N.a 
rodo.wej w Piotrlcowie, Wydział 
Zdrowia., Ośrodek Zdnowia w 
Ręcznie orarz swoją P'ieczątką i 
pod:piJsem po1ecając mi. abym po 
nowrocie do Łodzi zwróciła się 
do swojego lekarrz:a re-jonowego. 
który na poct .... tawi.e wyżej wy
mienioneg.o zaśwl·adczenia wyda 
ml rzJWolnienie na blankiecie 
Ubetllpiec:zaJmi. Mój rejcviowy le 
k<Jl'Z oświadcrz:"ł ml, że nie mo
że wyda.ć takiego wwoJ.nlel'lla l 
że powinien był a:roblć to lek>a.1'.!Z 
w Ręcamie. Mój rz;alkład pracy 
wymaga ode mnie <ZwoJ.nienia 
:formalJne,go na blałlJkie.cie Uberz 
pie=a!ni, którego ani jeden ani 
dru.gl leka·rn wydać mi n·ie 
choi.at. Wobec pe>wyż.szego za
J<Jla,d nie chce wypł.acić mi !las\l 
J<,u chorobowe-g•o :za 4 dni., a Il. 
powodu o.puszczemia berz: zwołnle 
nia tych 4 dni prze-pada mi „ro 
dzi>Tune" . Proszę wobec tego o 
interwen>e.ię jeśli to możliwe lub 
n po;ucr.zenie minie, co ma.m ro
bić, żeby wzyskać fMmalC1e 
z.wo.Jnienie z pracy za 4 dni m.o
je.j ehe>roby. 

Pelagia Kubińsl<a 
Łódź ul. Narutowicza 30 m. 7a 

oczeku.iemy, że w sprawie t<>j 
za,jmie sta.nowisko Wydział Zdi;o 
wia. Wyjaśn,ienie tej I podob: 
nych kwestU zamieścimY w JtaJ 
bliższym czasie. 

UCZCIWOSCIĄ I PRACĄ ..• 
W dniu 16 grudnia ub .. l'O·k>u 

zakl.llpiłla1m w PDT w Łod:z.1, ul. 
Pi.otrkawska 98 (dz1,ał tekstylny) 
biaicznę z d'Li·ani0nY l chustecrzJkl. 
Po pt!Zybyciu do oomu .stwierdzi 
łam b.ra.I.< pac'llkl z tym spra1v.-un 
klem. Trudno mi było so·bie 
przy90imnieć, gdzie mogła1n ją 
zostawić. ponieważ robiła,m za
kupy w różnych sk\e,pa.ch. Na 
wse.e1ki wypadek postanowHam 
napis,ać do PDT w Łodzi z pro
śbą o polntormowanle mnle, azy 
ta•ka pace.ka n ie zost·ala w sk.le
pie. Plroszę sobie wyobrazić mo
je . mile rzdumienie, gdy ;Przed 
świętami (dzień wi·gi'1ijny) otray 
malam pa.c<i>kę w całości z ży·cze 
niami n Wesołych Ś\'\dątH. 

Proszę ba.rdzo Redakcję, j·ako 
stal.a czytel111iczka Waszej ;:arzety 
o przesfanie po0<;lzlc;ko•wain!,a Pa
ni, k.tória prowadzi. dział te•kstyl
ny w PDT, ul. P1otrkow:>ka 96 . 
Uważam, że- jeżeli każdy zly 

UczyC1ek pr.acowin;l.ców handlu 
plętn•uje się w prasie, to takie 
miłe wyją1Jki talk:i.e powinmy być 
11.rlain.e społeczeńst.wu. 

O. Siotarska 
Sieradz, Pol.ma 9. m. 1 

Red.: Jest nam barctrzo milo 
podać powyżej oplsamy wypadeik 
do iwi,ad:omoścl ca:ytelnlJców. 

TAl{SOMETRY 

Jestem rolni.kl,em. Ma.m J.a1t 30 
1 pierwszy raz w mol.m życiu 
zobaazylom m. Łódź, w którym 
bylem w dniu 30 g.rudnia Hł59 r. 
w drodze pawrotnej śpies:ząc się 
wziął.em ta·ksóW\kę na dworzec 
PKS. PocLróż tym samochadem 
trw.ala około 7 mln.ut. Kiedy ru
szyliśmy z miejsca, spytałem 
Gderow>eę tego samochodu lle- ko 
ooto.wać będtzie podrM Odpowie 
<!Zlał, że niecałe 10 tZ<l. 

Na dwo.r_ou PKS zapla•cilem 
10 zt. ZmiJomy z mojej wsi za 
te &amą trasę zapłacił 4 !lł . Więc 
niektórzy tak,ó·NJk·air!le wl<lza.c 
lucla.i ze wsi po·bierają za prze
j1ai7Jd He chcą. Moim z.dEnkm. 
w taksów.ce powinna być jakaś 
'Q~~~t®Jlili m.-1.w;b 

do·C©nym miejscu, która by za
pozn.ała pa>Sażera z opta tam i za 

r.>rzejazd. Ludzie ze ·w:si są czę
sto niepotrzel>nie wyJ<o,rzysty
wiani. 

Kazimierz Choczoj 
wieś Gorcyn 

pow. i p-ta Wieluń 
Red.: W każdej taksówce w 

ŁodZi znajduje się tak.S'Ome-tr na 
którym jest wybijana suma, ja
ką należy płacić przy wysiada
ruu. 1 J 

Dwa dodatkowe 
występy ••• 

W związku z ogromnym za.in
tere,sowaniem publiczności im
prezą „Spe>tkamy się z.a rok" z 
udziałem N. Zylsl<iej, J. Gniat· 
kowskiego, J. Danka, M. Łęckie
go i septetu Skowrońskiego 
PPIE w Lodzi ko'JD.unikuje, ża 
odbędą się <łw~ występy otlat· 
k()We dnia 13 bm. o godz. 17 I 
18 bm. o godz. 20 w sali Państ>v. 
Filharmo.nii w Łodzi. 

Aby 
do zaJączka! 
Każdy, kto by stawiał w 

wątpliwości jedno z praw 
dy„strybucji - sta1·e, wyświ.ech 
tane, a,le wciąż aktualne hasło, 
że reklama jest dźwigni,~ 
hand.lu, poczytywany bylby za 
nowicjusza, 'ignoranta itp. 

A przyjrzyjmy się alównej 
ulicy naszej metropolii na ca
lej jej dluaości. „I cóż my 
widziem". jakby zapytał jo
wi,alny wa.rszawiak w 'l'oqo
wych okularach? Wid.zi1r11 
obiecujące uśmiechy, białe 
brodu, zgięte plecy św. Mi-
kołaja, czy jale kto tc.Jii 
Dziadka M1·oza w najrot--
maitszych wersj~ch. Delcor:(
cje te jale wiadomo zapowia.d:r. 
ją masę 11iespodzianek i przv· 
gód utylitarno em'Jcjon 11-
nych pod choinką. Co prz"J
tomniejsi twierdzą, że deko
racje te drażnią i n<iplna;ą 
nerwy. Wobec teąo, że cala ta 
symboli ka ucieleśni się aż w 
grudniu. 

Rodacy nasi masowo się 
ostatnio rozpodróżowali f co 
bystrzejsi zauważyli, że w i.n
nych państwach dzień po św'ę 
tach lub najpóźniej po Nu
Wym Rokit nie ma już śladu 
św. Miilwłajów, gwiazdek it-p., 
sa na,tomiast akcesoria Team.a 
watowe. Czyli chyba reklama 
jest tam czulym, nigdy nie 
zdealctualizowanym in slrumet?
tem. Ale u nas za to po r;o
spodarsku, oszczędnie. Deko
TlIJCje wykorzystywane są rl.o 
imentu. Tylko między św. Mi
kołajem, a. zajączkiem f tak 
jeszcze coś musi .zabłysnąć w 
oknach W1J,•law1n.vych. A mo
że n.ie? No, ~ - ab·y do zi
j~kat 

Jl. K. 



Fabryka Galanterii etalowej 
PRZEMYSŁU GUMOWEGO 

Poznań, ul. Mylna 26 tel. 93-04 i 527-78 
ogłasza przetarg • • n1eogranlczony 

na wykonanie następujących narzędzi specjalnych: 

I. Narzynki Gz 5,2-7, 7-7, 9-10, 3-12,2 ogółem 1.200 sztuk 
2. Gwintowniki o wymilarach j. w. „ 2.500 „ 
3. ·walce do walcowania gwintu Gz 

7,7 j 12,2 
4. Rolki do radełk•wania o różnych średn. 
a. w1ęrt1a kSziartowe rozne 
6. Tulejki zaciskowe do rewolwerówek 

różne 
7. NGże tokarskie kształtowe różne 

„ 
„ 

„ 

20 kompl. 
450 sztuk 

10.uou „ 

300 
5.000 

Szczegółowych informacji udziela dział głównego technologa. 

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa państwowe, 
spółdzielcze i prywatne. 

Kcmisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 20 stycznia 1960 r. 
w gmachu F. G. M. 150-K 

NIERUGHOMOSGI 
NAJ!(ORZYSTNIEJ moli:
ua kupić 1 spr.ze-dać pla
ce, domki iedlloroó:zinne, 
gospodarstwa, wille w 
biurze Spóbc!lz.ielni Pośre<:l 
ni et wa ,,Czystość" , Piotr
kowska 39, tel. 205-75. So
hdna ol>sługa, dy.sk•recja 

164 K 

SAMOCHOD 5-ooob<Nry 
amerykański sprzedaan 
lub zamri-e11ię na furgonet 
kę, ŁóQ.ź, Kilińskiego 165, 
sba<oJa ooolugi samoeho
dowej 422 G 

LAMPĘ kwarcową sprze- SAMOCHOD „P-70", „Ifa 
dam okazyjnie. Wia'Clo- -9" lu.b „Syren.a" kupię. I 
mość Próchnika 1'9, m. 40 Now.opolska 21 433 G 
prawa oficyna III p. go- PRAGA I PRZYJMĘ w d"Ziet'7.awę 

pom1esz.C<Zen1e gGSpodar
.c.ze (szopa drewniana lub 
murowana) o powier:reh
nl okoto 100 m kw. w Lo 
er.i lub okolicy. Oferty 
;pisemne „441" Biuro Ogło 
·szeń, Piotrkows.ka 96 

dzi.na 18-20 428 G l ________ ~J' -----SKORY lisów s-rebnzy- LOKALE 
stych., platynowych sptcze S\PRZ,\TACZKA do p.ra-
ciam. Kuczek, Po2mań. ul. cown1 cukierniczej po-
0bronna 6 21517 G trzebna. Łódź, Gló....,na 17 

441 G 
GOSPODARSTW-O 5 ha q_ 
bucty.nkami i fenmą (<Ju-
1zą sprzeda•m za 9-0.000 rz.l 
Jttb :z.amienię ina samo
·chód .. Wa·rszawa". Wia
<fo.mc.ść Aleksandrów, Da 
&Zyńs~ie.go 97, m. 4 

ROBO'.r kuchenny oraz 
aparat do masażu sprze
dam. Andrzeja Sl•ruga 56 , 
m. 11, od godz. 16 361 G 

MASZYNĘ d2iewia1rską 
japońską n<YWą, uniwer
salną do swetrów sprri:e
dam. Tel. 326-83 476 G 

POKOJ w śródmieściu :za 
mienię na podobny -
dzielnica obojętna. Ofe•rty 
p!sernne „483" Bjuro Oglo 
szeń, Piotrkowska 9ii 

483 G 
GARAŻ (Balu.ty) odstą-
!>'ę. Oferty pisemne 
.,492." Biuro Oglos7...eń, 

434 G 
GOSPOSIA~d-o_n_1_a-łe{T°o
dzl·ny pe>t1-zebt~a. ulica Hl 
Lutego 10. m. 12 481 G 
POMOC domowa cto.bra z 
gotowaniem do lekarza 
d•; Krakowa potm:ebina„ 
Zgła.s:zać się Srel>rzyńska 
95, m. 15, godrz. 8-1-0 

31ł4 G KOŁDRY webniarne nowe 
duże sprzeda•m okaeyj1nie. 
Al. 1 Ma,ja 38-14 4il-ł G 

Piobr.lrnwska 9ii 492 G 497 G 

f __ SPRZEDAi I l'AKS,OWICĘ marki „Wa1r 
sza'Vl.ra ' z PD'Wociu char.o
by spi'<Zedam. .Ja.rac<Za 59 

I LEKARSKIE I 
PIANINO nieużywane -

383 G 

2 POKOJE'-; kuch~ią'" z 
wygodaimi na Polesiu :za
mienię na 2 pokoje z 
kuch11ią. wygody, central 
ine ogrzewanie śródmie
ście. Oferty pisem11e 
,.400" B.luro Oglooze1i, ul. 
Pioh•lrowska OO 496 G „' \fł>der" ostatui mo- CEGŁĘ w dobTym g.atun 

del (9iedc·m o-ktaw. 3 kla ku sprzedam.. Tel. 393-45 POKOJ z kuchnią, wy-
'\\"jS7..e) sp1""Zeda.m. Obroń- 390 G gody we Wrocławjiu tl.a-

Dr MARKIEWICZ specja
lista chorób skórnych i 
\veneryC?,nych, Piotrkow
ska 109-6 160 G 

cóvl Stallng-radu 12-10 mier11ię na mies.zkanje w 
prawa ofleyna. Wtorki. MASZYNĘ dziewiarską Łodzi. Wroclaw, Zerom- Dr JADWIGA A.nforO•WiOZ 

specjalista weneryezne., 
skórne 15.30-19, Próchni
ka 8 226 G 

czwartki, sob<Xo:y 16.30- 5,'85 sprzedam. Łódź, Ja- , ,.kiego 85, m. 14, Siewier
-17.30 54.1. G ra·cz.a 59, m. l3 486 G ski 474 G 

... -----------~-~~~~"'-------,~-----------~ WAŻNE TELEFONY PRZEDSPRZEDAŻ bile-

Pogot. Ratunkowe 
Pog<>t. Milicyjne 
Straż Pożarna 
Kom. Miejska MO 
Rom. Ruchu Dro-

09 
07 
08 

292-22 

gowego :WO 316-82 
Pryw. Pogot. Dziec. 300-00 
Pryw. Pog<>t. Lek. 333-33 

MOI 
555-55 
3.>9-15 

łt k.'94 
KINA PREMIEROWE 

DKM (Nawro•t 27) g. 16 
„Mały bohater", „Fati
ma" prod. ra~:z., d-O'Zlw. 
od 1a t 16, g . 18, 20 

tów na 2 dni naprzód 
do kln: „Bałtyk", „Po
lonia", „Wisła", „Włók
niarz", „Wolność" - w 
Ośrodku Usług Filmo
wych, ul. Wigury nr 2, 
go<i.z. 12-16. 

GKO ('.l'uwim.a 34) g. 16, 
111 „Dzielne kaczątko", 
„Podl<>tki" prod C'Z.e
skiej, ctozw. o<i lat 18, [+]APTEKI 

TEAT-~ BAŁTYK (Na.ruto·wiaz.a 20) g. 16 18 
S1i • „Ostatnie ak<>rdy" prod. GDYNiA-STUDYJNE (Tu- Pio.trkowska 1~5, Naru

ll'EATR NOWY 
kowskiego 1.5) 
„Most" 

USA panorama dozw. wima 2) „Bulwar za.cho towicza 6, Rz.gowska 147, 
(Więc- od Ja.t 18 g, 10, 12.3-0, 15. dzącego słońca" p·rod. Więckowskiego 21, Karn-

g. 19.15 17.30, 20 . USA, dozw. od lat 18, leiws·ka 48, Przybys:zew-
POLONIA (P1otiikO'WSJl<a g. 9.3-0, lJ.45, 14, sltiego 41, Limainowskie-

67) „Amerykan.in w Pa 18, 20.15 . - Progiram go 80. 
'.J'EATR im. JARACZA (w ryżu" prod. USA dozw. dla najmłodszych: „Le- AS Al. Kości.usz.ld 48 

sali ŁDK, Traugutta 18) od lat 12 g. I.O, 12.30, 15, niwy kowal", „Nie ma pełni 9tałe dyżury nocne 
g. 19 „Sw.ierim;cz za ko- 17.311, 20 niebieskich mys-zek", 
minem" WISŁA (Tuwima nr 1) „Szewczyk Kopytko" g. Dyz" 11ry szp"1tal"1 

„Zobaczymy się w nie- 16. 17 
ARLEKIN (Wólczańska 5) dzielę" prod. p.ols•l,iej, MLODA GWARDIA (Zle

g. 17 „Dzieci pana maj- doow. od Ja<t ia, g. 10, Jon.a 2) „Dopóki jesteś POŁOŻNICTWO 
stra" (wid. :zaimknlęte) 12.30, 15, 17.30, 20 ze mną" prod. NRF, Polesie - Szpital lm. 

PINOKIO (Kopernika 16) WŁOICNIARZ (Próchruka dO<Zw. od lat 16, g. 9.30, Maduro·wic:za (Ul. Krze-
" 18 Tomcio Palu~h" 16) „Dzieje miłości" - 11.45. 14, 16.15. 18.30, :W.45 mieinieoka 5); Sródmie-
(..,;.•id. z'~mknięte) prod. franc„ dozw. o.ci PIONIER. (Fr.anciszk~ńska ście i Wióz.ew - Szpital 

lat 16, g. 9.30, 11.4.5, 14. 31) „Ani widu, ani sły- im. H. Wolf (ul. Łagiew-
TEATR 7.13 (Traugutta 1) 16.15, 18.30, 20.45, chu" prod. ira11c„ dcrz.w. nicka 34-36); Górna oca:z 

g. 19.15 „Dziewczęta z WOLNOSC (Przyb:1>szeow- od Ja.t 12. g. 16. 18, :W pacjen•tki należące do po
f<>t.ogra!ii" sklego 16) „Na wschód POPULARNE (Ogrodowa radni „K" przy ul. Sę

od Edenu" prod. USA, 18) „Błęl<ltna strzała" d:ziiows'kie.f - Szpital im. 
TEATR b P8~:r;~~~a<;i~~~ doizw. od lat 16, panora- prod. ZSRR dovw. od cu.r ie - Skłodowskie~ (ul. 

(ul. O r. z sledmi~a ma, g. 10, 12.30, 1.5, 17.30, la.t J6, g. 16, 18, 20 Curie - SkłodowskleJ 15); 
g .. l5.3.~, " \ 9 30 Doty 20 POKOJ (Kazimierza nr 6) Baluty (pozostała etzęść) 
go~am} g. ·" " 

1 

- „Melduję posłusu.niie" - SZipital im . Ii. Jordaina 
kac me W<>llt-0 KINA I KATEGORII prod. czeskiej dozw. od (ul. Przyre>dnlcza 7). 

OPERETKA (Piotrkowska lat 16. g. 16, 18, 20 Chirurgia: Szpital lm. 
243) g. lll.Ui „Ba.I w ~pe- l\IUZA (Pa.bi.ani·cka 173) 1 MAJA (Kilińskiego 178) N. Ba.r!Lokiego, ul. Kop
rze" „Olmo na podwórze" - „Serce matki" prod. cińskle·go 22 · 

prod. USA, doczw. od ia.t radz„ dOOllW. od lat 14, Interna: Sz,pi.t.al im. dr 
TEATR MŁODEGO WI- 16. g. 15.30, 18, 20 .30 g . 15.30. 17.30, 19.30 PiTogowa, 'Ul. Wólczańska 

DZA. (Momus:zki ia) g. ODRA (Pr:zęc:Walnia111.a 68) REKORD (Rzgowska 2) r 195 
lS.30 „Fircyk w ulo- „Cudze dzieci" pre>ct. „żołniel"L król<>wej Ma Laryngol<>gla: Szp. Im. 
tach", g. 19.30 „Sluby rad:z., do-z.w. od la.t 16, dagaskaru" prod. poi- dr Pirogowa, ul. Wólc<Zań 
Panieńskie" g. 17 (19 seans zaanknię- skiej, dozw. od lat 18, ska 195 · 

OPE ty) g. 16, 18, 20 Okulistyka: Szpital im. 
RA. - niecrzyirma PRZEDWIOSNIE (żerom- SOJUSZ (Nowe Złotno) dr .ronsoheira, u.t. Mhlio-

sklego 74) „Cafe pod Mi „ES>kadra Nietoperz" - owa 14 
nogą" prod. polskiej - prod. NRD. d07lw. od ia.t Chirurgia dziecięca -
(iozw. od lat 12, g. Hi, lll, g. 17, 19.lS Szpital im. Ko.rczaoka, ul. 
18, 20 SWIT (Bałucki Rynek) Armii Czerwonej 15 

ROMA (Rzgowska nr 84) „W samo południe" _ Laryngologia d:r.iecięca: 
„Zdrada" prod. czeskiej prod. USA, ctozw. od lat S2lpita~ Jm. dr P .lrogoiw•a, 
d:0zw. od !a.t 111, g. 10, 12, g. 16, 18. 20 ul. Wolcz.ańs1ka 195. 

UM ~ 12. a. 16, 18. :w 
MUZE .. S<:.TUI\:I (Więc STYLOWY (Kilińs·kiego KINA III KATEGORII ADRESY AMBULATO-

kowsk1ego 36) g. 9-ls 123) „Kamienne nieb<>" nióW pomocy wleczoro-
MUZEUM ARCHE prod. polskiej. dozw. od L.4,CZNoąc (.Józ.efów· 43) ;;~~1n:1c1,a c~~;:;c:e~ó1;.;J:. 

GICZNE 1 ETNo:?ko- lat 18, g. 16, ls. 20 „Gorrpos·1a do wszystkie 011 l9-ZZ: 
. A- go" prod. USA, dOCllW. s ó - l t k FICZNE (Plac Wo1no- KINA II KATEGORII d I t 12 " 19 r dmlescle - por ow 

śoi 14) g. lll-16 ° ·a• · ~· . Sika 102, tel. 271-80 

zoo - czynne g. 9-16 

ADRIA (Piotrkowska 150) STUDIO c-ąystrzy c-ka 7-91 Chojny - Lee7Jnlccza 6, 
Prawo jest praiwem" „w rytmie rock and tel. 427-70 

prod. :franc., do'ZM'. od rolla" prod. ang„ do2'w Ruda Piotrkowska 
lat H!, g. 15.~5, 18. 2().15 od lait l2, g. 17·15• 19·30 26R. tel. 406-55 

DWORCOWE (Dw. Kali- ~ ~ * Bałuty - Ła.glewntcka 
ski) „Pnyg<>da w Bams 36. tel. 538-79 
d<>rf" prod. NRD doa;w. Uwaga! Repertua•r spo- Staromiejska - Zull Pa-

PALMIARN a Od lat 7 g_ 10, U.JO, rządzono na podstawie ~a~o·w~kiej 3. tel 541-96 ~ 
g r,.. ,.... O'l.Y'.n.Tla 12.20. I~.30 . 14.40. 15.50, komun:katu '"'"ęgowe· Polesi~ - 11.1 Kośc.iusz:-
. lO-ł4 ~1. ;i.i • .IAI, ,1.11.241. ao.311 &Q ~arządiu Kia. i 2,8, \el. 397-J'l 

ROŻNE 

Ili PRACOWNICY POSZUKiWANi Ili 
GLóWNEGO ltsięgowego obezmanego z no
wym planem kont poszukuje Spółdzielnia In
walidów im. Gwardii Ludowej w Koluszkach 
B~nża. Włóltiennicza. Wa·rU111ki płacy wg. I 
kat. Zgloszenia osobiste przyjmuje gł . księgo
wy O.Z.S.I. w Łodzi, ul. Narutowic7..a nr 26. 

97-K 
KIEROWNIKA sldepu ze majomością bran
ży odzieżowej, wykształcenie średnie, kiero
wnika punktu usługowego - mistrz krawie
cki, pożądane średnie wyksztalc€1llie, krojcze
go na odzież miarową d<amską - mistrz kra
wiecki z przynajm111iej trzyletnią praktytką, 
krojczynię na odzież miarową dams1ką kat. I 
wymagane wysokie kwalifikacje i dY'Plom 
mistrzowski. Technika normowania - uikoń
czcne technikum odzieżowe i przynajmniej 3-
letnia praktylka oraz sprzątaczki na puinkty 
usługowe poszukuje Sp-nir. Pracy Usług Kra
wieckich ;,Jedność" w Lodzi. Warunki do o
mówienia w biune spól'dzielni przy uL Piotr
kowSkiej 156 w godz. od 8 do 13. 100-K 

ARCHITEKTÓW o wysokich kwalifikacjach 
z uprawnieniami budowlanymi zatJ'l.ldni od 
zaraz Lódzkie Biuro Projektów Budownic
twa. Kolejowego na stanowiskach:kierownika 
prac?wni, starszych projektantów i pro.iek
tantow w nowo tworzącej się pracowni oraz 
mgr inżyniera mostowca., technika mostowe
go :na stanowisko st. projektanta, asystenta 
projektanta, jak również kalkulatora robót 
mostcwych. Wynagrodzenie wg. zasad obo
wiązujących w państwowych biurach proje
ktowych . Zgłoszenia przyjmuje kancelaria 
biura, ul. Zachodnia 97, III piętro w godzi
nach od 8 do 14. 123-K 

INŻYNIERÓW i techników budowlan~ch, me
chaników z praktyką do oddziału projektowo
konstrukcyjnego oraz maszynistów i pomo
cników parowozu zatrudnią natychmiast Za
kłady Przemysłu Barwników „Boruta" w 
Zgierzu, ul. A. Struga 30. Zgłoszeinia przyj
muje dział kadr w godz. od 8 do 16. 142-K ______________ ,_, __ . 

Sprostowanie 
Dot. OBRONY PRAC DOKTORSKICH 

Dziekan i Rada Wydziału Lekarskiego Aka
demii Medycznej w Lodzi podaje do wiado
mości, że ze wzglęrlu na przypadające w dn. 
19 stycZ111ia 1960 roku uroczystości, związane 
z rocznicą wyzwolenia Lodzi, termin obrony 
prac dCJ1ktorsikich lek. lek. B~usl'awa Gołąba, 
Bogdana Goctzena i WoJciecha Pogorzelskie
go został przesunięty z dnia 19 st:vc?Jnia 1960 
roiku na 21 styc:zmia 1960 roku. - Równocze
śnie nadmienia się, że ogloszenia o obronie 
prac doktorskich wyżej wymienionych leka
rzy ukazały się w dn. 7 stycznia 1960 r. 

119-K 

~---------------------' 
OB:ONA PRACY DOKTORSKIEJ 

Komendant i Rada Fakultetu Lekarskiego 
W. A. M. 

podaje do wiadomości, że we wtorek dnia 26 
styczmia 1960 r. o godz. 18 w sali konferen
cyjnej Akademii Medycznej w Łodzi, przy Al. 
Kościus:ziki 4 odbędzie się publiczna dysku
sja nad rozprawą doktorską mjr lek. . med, 
Stanisława Cieślińskiego pt.: „O objawie pro
stokąta lędźwiowego i jego znaczeniu w roz
p07..nawaniu nerki podkowiastej". 

Promotor pplk d9C. dr Jan Leńko. 
Recenzenci: prof. dr S. Wesołowski i prof. 

dr S. Laskownicld. 

UNIEWAŻNIENIE 
Prezydium Powiatowej Rady Narodowej 

w Lodzi, ul. Piotrkowska nr 90 
unieważnia zagubione zaświadczeinie reje
~tracji i zezwolenia na stały zakup matryc 
woskowych D.-842,843 i 844 wydane !p'!'Zez 
W.U.K.P.P.iW. w Łodzi z dnia 15 wrześ 
nia 1954 r. 166-K 

'PRZETARGI 
Lódzka Fabryka Wyrobów Gumowych w Lo
dzi, ul. Wólczańska nr 223 ogła.sa.a przetarg 
ograniczony I, II i III na sprzedaż Ciągnika 
„Ursus" typ C 45. Pierwszy przetarg odbędzie 
się w zaikladzie w d·niu 19 stycznia 1960 r. 
o godz. 10 - cena wywoławcza 35.0'00, drugi 
przetarg odbędzie się w dniu 29 stycznia o go
dzinie 10 - cena wywoławcza 21.000 zł a III 
J:!rzetarg odbędzie się w dniu 9 lutego o godz. 
10, cena wywoławcza 8.750 zl. Do przetargu 
mogą stawać spółdzielnie, organizacje społe
czne, osoby fizyczne i przedsiębiorstwa nie
uspołecznione po wpłaceniu wadium w wy
sokości 10 proc. od ceny wywoławczej w ka
sie zakładu najpóźniej w przeddzień przetar
gu, po uprzednim złożeniu dokumentów wy
mieniooych w § 9 zat"ządzenia ministra ko
munikacji z 8. V. 1957 r. (M.P. nr 56 p. 353). 
Wymieniony wyżej ciągnik można oglądać w 
siedzibie fabryki w godzinach od 8 do 13. 

152-K 

Dnia 28 sty~ia 1960 roku odbędzie w Lód7~ 
kich Zakłladach Remontu Maszyn Elektrycz
nych P. L. w Lodzi, ul. Sienkiewicza 100 o 
godz. 10 przetarg nieograniczony na sprzedaż 
samochodu o.sobowego .marki Skoda typ 1101. 
Cena wywoławcza WY'nosi zl 22.500. Ubiega
jący się o kupno winni złożyć w Lóclzkich Za
kładach Remontu MaS'Zyn Elektrycznych wa
dium w wysokości 10 proc. ceny wywoław
czej - najpóźmiej do dnia poprzedzającego 
datę przetargu do kasy zakładu 1.Lldź. ul. Pio
trkowska 278. Samochód jest do obejrzenia 
dla zainteresowanych w dniach od 15 stycz
nia do 22 stycmia 1960 roku w garażach 
L.Z.R.M.E. w Lodzi. przy ul. Sienkiewicza 100 
w godz. od 10 do 11. PO'Za tym obowiązują 
waL unki przetargów wymienione w z:u7.adze
niu ministra komunikacji z dnia 8. V. 1957 r. 
(M. P. nr 56 z dnia 20. VII. 57, poz. 353 - za
łączniik nr 3). 168-K 

Automobilklub ogłasza przetarg na samochód 
osobowy marki Skoda typ 1101. Cena wywo
la wcza I przetargu wynosi zl 27.000 - cena II 
przetargu zł 16.200 - cena III przetargu zł 
6.750. Przetarg I odbędzie się dnia 19 stycznia 
1960 r. Przetarg II odbędzie się dnia 2 tutego 
1960 r. a przetarg III - dnia 15 lutego 1960 
roku. Biorący udzial w przetargu obowiązani 
są wpłacić w przeddzień przetargu do kasv 
Automobilklubu Lódzikiego, AI. Kościuszki 61 
wadium w wysokości 10 proc. ceny wywoław
czej. Samochód mo:bna obejrzeć w siedzibie 
Automobilklubu Lódzkiego Wydział S7.ko
lenia Al. Kościuszki 61 w godz. od 8 do 16. 

165-K 

t'oddębiekle .Przedsiębiorstwo Przemysłu 

Terenowego w Poddębicach, ul. P6łnoona 6 
ogłasza przetarg nieograniczony na ciągłą do
stawę żwiru w ilości 200 m3 - miesiąc loco 
zakład betoniarni przy ul. Parzęczewskiej 1. 
W przeta•rgu mogą wziąć udzial przedsiębior
stwa państwowe, spółdzielcze i osoby prywa
tne. Oferty należy nadsyłać do dnia 20 stycz
nia 1960 roku. Oferty ~nny zawierać m. in. 
charakterystykę żwiru oraz warunki dosta
wy. Otwarcie ofert nastąpi w dRiu 21 stycz
nia 1960 r. 167-K 

W dniu 7 stycznia 1960 roku zma.rł w 
Polanicy 

Józef Wilczyński 
długoletni pracownik Zjednoczenia 
Pn.emysłu Gum.owego w Lodzi. 

W Zmarłym tracimy sumiennego pra
cownika i nieodżiałowanego kolegę. 

Wyrazy głębokiego współczucia ro
dzinie składają 

DYREKCJA, RADA MIEJSCOWA 
i KOLEDZY. 

485-G 

Dnia 10 stycznia 1960 roku po długich 
i ciężkich cierpieniach zmarł, opa.trzo
ny św. sakramentami, w wieku lat 59 
nasz ukochany mąż I oJciec 

S. i· P. 

STANISŁAW 
DWORAKOWSKI 

Wyprowa!zenle drogich nam zwłok 

Z pracą i opiniami rcenzentów 
poznać się w głównej bibliotece 
W.A.M. ul. Żelil;rowskiego 7-9. 

moima za- cy cmentarnej na Zarzewie I 
nastąpi drua 13 bm. o godz. 14 z kapli- I 

leika~kiej ŻONA, SYN i RODZINA. 
501-G 

Wstęp na rozpraw(l ~<>lny. , 160-K --~~O~ZI~EN:~N~IX~Ł~O~D~ZKI~~~ur~l~0~(,~0~85~) ~5 
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Nasz Telef an UsTugawy 

303-0'IEJ 
GDY LIST IDZIE 15 DNI 

EDWARD GRĘBOWSKI: Li.st z Pa.ryża z;osrta! wysłar
ny p<J<cztą lotnfozą 21 girudillJia, a dil<tad do Lodzi doviero 
5 sty=ia. A więc srzedt aż 15 dni. Nie jest to byna.i
mn-ie,i wypMWk <>diooobniony. Koresp001duję regularrnde 
z Pa:ryżem i wiem z własnego dośwfodctz.enia, że listy 
pocztą Iotniiczą d<>choozą, dJo mnde dopiero po 8 dnia,cb. 
A p.t7.ecież J1:st Powilnien iść :najwyżej 3-4 dni. Po to .test 
J;11"Ze<:i<Ył p>oe.r.t.a. IońndlC:'Zla. 

RED.: Ja.k ;nam wyjaśni<ll!lo w Dyookoji POC'l'llty i Te
lelromunikaqji w LodzJi, ty!Lko hsty z jał\:ąś zawairtośoią, 
która [pOdlega 00leniu mogą i8ć dl'Użej aniżeli 3-4 clm. 
Jedn.aib.-że zwykły list wysla111y rpooztą lotniicizą nie JXJ
\v:inien. po 15 dndach docierać do Pa.na. Jeśli jrolnak takie 
WJ')J>aclki miały miej.sce, !Pl"O\'ltmy o skontaktowanie się 
z Dyrekoją Poczty i Telekomuruikaioji z Dzialem Służby 
Poc:otowej, u.l. Tuwima 36. Br<>&.ę .pr-zed.st.aiwić tam ko·· 
perty re .s.temrplami ~. Zdam.iem dy.re.kicji, r>ą w 
5;p0rady=n.e wypad'kli. 

ZALEŻY W JAKICH OKOLICZNOSCIA·CH 
S.-: Miiesa;ka.m w diOlmu wyłąC2lOllY'!ll spod kwaterunku 

J egio w laścieieJ wa.:iau dila. nas zastępc7ie m.ie<mkrunie na. 
ktńre zgild!Ziliśmy się. Zapytuję kit<> pok;rywa. kosri:ty pl'Ze 
pniwadzlki: my c.zy wl.aśe<icieł dO!Jnu? 

RED.: WszylSltiko zależy ocl okcJd>OZl!lO\ŚOL Jeśli :Qg>. lo-
katoc nie :zigadza s·ię na zasitęipaze rnrl.ese.kanie i nie choe 
się p.:rrzeprowadzić, a właściciel. domu uzyisikaI pra,wo do 
jego ek~ic.ji - wówczas koszty prz,eprowad21ki pok:rywa 
właścic'el domu. JeclnaJkże w Pani wyipacl!lm ~ty 
te ;pakryiwa Pailli. 

WSZYSCY CHCĄ MIESZK.AC 
ALINA GĄGALSKA: iW 1957 1"'0iku w;placiliam ® Spól

drzlie1ni „Loikat.ocr" w Lodll:i 22 tys. zł na. dwa P<Jłw;ie 
z lruch nrU\- Obecnie chOl!o mi dia.ć tylko poik6j z ~U.Chlllia, 
bo p.od-obno dwóm osobom nlie prixysłul1:'11.ią, dwa po<kJOje? 

RED.: $prawa wprowadzeni.a ogra:niczeń poruszai!la 
była j u.ż w pO•llQIWie ub. roku na ~raj.QIWyTil. ZjeOO.zie Dy
rek torów Oddziałów Zmią~>Jkiu Spóldzielini Mies-zkanio
wyah. W kom;e.1'.wenoji Zwdą.zetk Spóklzie1n.i Mieszkanio
wych i Budowlai!lycil w Wacrsizaiwie rozieslal pismo okólne 
(z dnia 3Q listopada. 1'959 r.), w którym srtiwierdza się, że 
normy J>rzyjęt<E? przez spóldzielmie miestzJkam.iowe nie po
wj.runy, pr;ze.'-l:raazać więcej. ll'liż o 20 ;proc. not101 JX>
wier21chiniowych, u51tal<J1nych rpraez Radę Narodową mia
sta, iila k.tórego terenie :zmajdują stlę budyinki spóldzlielni. 
Uprawinienia do dodallkowej powierzohnJ mieszkaniowej 
mogą być przy:zmaiwa111e jedy;nie 1t1a wairusnkaeh o.k,reśl'O
nych w ustawie 0 pra,wie lokaJ.O'Wym (Dzien.tllik Ustaw 
nr 1'0/1'959 poz. 59 - am. 37--41:). 

N.a ;podst..a,wie tego pisma Olk.ólneigo Rada. Nadizoroz"l. 
",,Lokatora" podjęła uclJJwałę. 111a mocy krtórej na 1 O•'i>'.)bę 
przy.s:l!UJgluje 12 m kw. po!WiertllClłmi. mieszkainiQwej (liozą 
się tyilJloo ilJ(lllroje), •\,g.r·) 

RADZIJiMY. ZWROCIC SIĘ DO PKS 
KOTWICKI: Ozy w Lodmi istinie~ ja.kieś prmeibiębi~ 

stwo. 'kltóre -za.jmuje się P1'7,eprowadrzJkami? 
RED.: Radzimy Painu :ziwrócić się do E~pozY'tmry Ekls1pe 

dycyj:ne_f PKS IPl."IZY ul. Woroel'la 17. PKS bowiem zajmu
je ""'ię również przeprowad2lkamt. W miarę m<YŻli~ci 
Eks.po<Zy<tucy morżina tam tak.że zamówić do priz.eprowadzk.i 
robotmilków, 

BEZ MATURY, A:Nl RUSZ 

MIROSLAWA: Maml Uikońculone X hl.as 82lk-Oły o,gó:tno
ksziaJcącej. Ozy mogę pracowae ja.ko biibliiloteka.rka. w 
Bibliorece Miejlslkriej? 

RED.: Niestety, 111ie może Panii być zatrud!ni<l!ll.a. Trze
ba mieć 'Ukońeroną <Srllkolę średin:ią. Dopiero po jej' ukoń
<:"'.aeniu moilna ot.rzymać [pll"aicę w ldórejś z miejskich. b1-
b1iotek. W 021asie ;pracy, b~bliotekarki' są wysyla.ne na 
s;>ecjall;ne 6-t)'lgodniowe kursy b~blioteika1rsikie. Jednailcte 
poctst.a1Wą przyjęcia do jpracy j€19t wyaooztaleenie średn..e, 

CHALUPNICTWO I DODATF...K RODZINNY 

JERZY NYK: żoną, moj.a. Pl7LY jmuje do domu pra~ 
cha.I~. Ozy wobec tell'() mnie pnz;yslUJgu~ zasiłek 
rodzhmy d·la <Wi-ooi? 

RED.: J-e&li Ż'()[l.a ;pod[ega obov11•ią2ilroiwi ubezpieczenia, 
to za151ile'k ottizyma Pan. Jeślii nie jesrt ubezpiecZ<l!n.a i pł:?, -
ci poda1tek dochodowy lub obrotowy ,,..., Waci. Pain prawo 
do dodaitktu rOO.zJitn!l'lego, 

SAGANKA BYLA wYDAWANĄ 

CIEKAWY: Czy ksi·ą,7'ki F-ranooisc Saga.n były wy
dawane w P<J>Jsoe i uz;y- pmy.gotowuje się jakieś ni0we W}
da.nia tej autorki? 

RED.: Powie.ści Sa.gai!llkti „Wiitaj smu<iku" i „Pe·wien 
uśmiech" były u inas wyda111e w 1957 roku. W najbliż
szym czasie 111ie pr.rewri.duje się 111owyah wydań t.ej 
autorki. · 

PRZED WYBOREM ZAWODU 

1WL. KOL.: Ozy isl>nieją, w Polsce ISTłlkoły la.00\"Mtt~ 
rentgen'll!wsld.ch? Jeżeli taik, to w ja.kdch miasta.eh 6'1Jko
ły te 51ię zna.,id<ują? 

R.ED.: La1bocaintów medY'CIZJl1Ydh. rentgenOW\Skiah szikoli 
Państwowa Szikola Laioora:ntów Medycmyoh we Wroc<l<?.
wiu, ul. Gru111wa>ldz.ka 2. oraz podobne szkoly w Kratko-
wie, ·w. KQJ.etek 12, i w Gdańsku, ul. Li1POWa 4. 

SPECJALIZACJA RADIOWA 

F. PROSZEK Z TOMASZOWA: Czy na. terenie na
szego wojewoo'lltwa ist•nieje za.o.cam:a. S'lllroła. za.wodowa, lub 
'techn.Hmm radfot-echnicme? 

RED.: Jin.formacji o zaOC7J!lJQh szikol.aoh zawodowy en 
udzieli Panu Kuratorium Okręgu Szkol•ncgo Lódzkiego -
Lódź, uJ. ,Tarn<l7..a 11. lub Kuratorium Okrę~ Szkolne;::o 
m. Lodizi, Plac Komu:ny Paryskie.i n.l' 5 . W związku z drct
gim ;pyt.;miem :informujemy, że przy Teclmi:kum Ląc:zm·~ś
ci. w Loclrz;i, UJJ.. Piot.r<Jrowsik.a 61, ist.nieje spec.jaliZ>a.cja ra
diowa. 

HANDEL CHEMIKALIAMI 

M. NOWACKI, KUTNO: JaillJie sklepy w Lod~ zaJmują 
się ba.ndllem t.a.kimi chemd.k.a.l.iiami, jak kw.a.s azotowy, 
soln,v, siad'k6".vy? 

RED.: Handel tymi al!"'ty~ulami prowadzi w Lodzi 
skle;p woorcowy Wojewódzk'ej Hurtowni Pr.z.emys.Ju Che
miC7lllE€O, Jall"aoza 10, tel. 3ł5-26. 

* SPORT * SPORT * SPORT * SPORT * SPORT * SPORT * SPORT * 

S.O.S. siatkówki łódzkiej 
S'iatkówka łódz:ka :reprezento

wana jest w klasie najwyź.szeJ= 
,grają w lidze żerisk.ie zespoly 
Startu i Unil, do ligi męskiej 
:caliozony jest AZS. To nic-
wąrtpliwie ó.owocW. nasrz.ych 
ambiaji i ma pie.riw.srz;y rzut ()!ka 
może się wydać, że wmy.stJ.<;,, 
jest w po;rządlku. Gdy jedm.ak 
151PrólYUjemy zaj'l12JE!Ć za pięlmie 
rozbudoiwa.ną fa&dę, przekoM
my się niec'hyhn~e. że rzeczy
wistość tak dalece odbiega od 
id.eaJu, iż pr.zeciętinego miloom
ka siat:kówki mll&i ·ogarnąć nie
JJO'kój o dalszy jej los. 

Nie ma. oo ukrywać - siat
kówka ló&zka oo dluiis:zego już 
ozasu przeżywa glęooki kryzys 

chyli si,ę ku upadkowi. 

'Jiwierdzende to bynajmniej 
nie jest gołosłowne, b-Owiem 
gdy w obliczu zbiliźa.jących .si;: 
mistrwt&t'W 01lu-ęg.u junł<J>r6w pod 
sum-0owa,no aktywa., okazaJ.-1> się, 

że dy51Ponujemy trzem.a zaled
wie dl'użyna.mi męskimi i... jedy 
nym kJ.uoo~·m zespoi.em dziew 
cząt. Żeby jumi=kom umożli
wić rozgrY'wki =leziono dia 
n.id1 przeoiw111iJrn, w wyn:ku 
przej>rowad1wnyoh eli."llinacji ... 
<lruży'l'l s7.<k<lllnych. 
Możemy wyobrazić $10b"ie, jaki 

poziom będą reprezentowal; 
młodzi siahkarne i siatk.a.rki Ł<r 
d'l.li w roz,grywkaeoh na szczeblu 
cent.raiLnym. Niewąbpliwle kaL· 
dy rówcniel: mU!Sli się zgodzi<: z 
tym., że w podobny<.'h waru11-
kaeth nie może być mowy o 
jakimkollwi>ek: postępie. 

N'ie lepiej ma. się sprawa -z 
za.,jmmva.nymi p~ Lódź poo:y
cjami w Nd-re. .Jeżeli porówn3e 
cenę plaeoną J>tMlCZ bron~ące s•i4; 
przed degradacją, Stad i Unię 
z ich 01Sia,,gnięci.ami, to na.j:pra w
dopodobruiej „nie ~ si~ 
skórka. :m wypra.wkę". 

Kompletowa.nie obu zes;polów 
odby·wa się :z,a cenę W)l':X>iania 
diriużyiny klasy niż.sizej z rozgry
wek o rnilSl!rZ<llSl1Jwo, chociaż re
guJa mill1 wyraźnie tego nie apro 
buje. Kluby pra.g;nąc więc utrzy 
mać ligę, xyzyikują jej .utrn>tę. 

1icząci na toleranc.i,ę władz okr~ 
gowy.ah. Jak dlugo jednak mo;':-1 
na prz)'my>kać oczy n.a, podobny I 
st.an nieczy, zwłaszcza, że wszy-1 
scy dobrre wiedzą, iż s.tooowa-
111e pó:t.środki. j'Ll,ż w samym za-, 
lm.en.iu kładą siatkówkę? 

Gorzej, że na. teren1ie naswgo 
wojewódulbwa 15ytua,cja. nie jesi I 
!epsza. Odczuwa się tutaj hrak 
odpowiedJnich saJ. do upra•wi~.
nia siatlkówki, z,włas:lJCZa jeże] i 
0hodzi o rozgrywki mistrzow
skie, nie odosobnione są rów
nież wy.pad.ki, że fundusze pre
liminowane na upra,wiai!1ie tej 
gałęzi fll!)Ol'1Ju, k1u.by zużytkowu
ją il1a inne cele, 

Niewą;bµlilwi.e za zaistniały 
st an r?Eezy odpowied!ziaJme są 
w diużej mierze również wła-

1 

<lrre okręgowe i tutaj z pra.w
d'l:itwą przytkmścią sbwierdzić 

musiimy, że lu.dizie, kitórym po
wierzono ster-, zawied•LL Zresztą 
w.y mo2Jna. było oo:rekiwa.ć lu-
n.ego wyn·ilku i<0h pra.cy, jeżeli 
sami nie umieli się zorgan.iu,o
wać? Niektórzy dziaiłaoze znie
Clhęci.li się i odeszli, na od:p<>
wi>edrz:ialnym po.siterunku pozo
.s:ta.ła ich dr0tbna gairsbka, któ1·a 
d7..hsiaj musi odrabiać pope~nio
ne grzechy i pa•rać się między 

icnnymi odtworzeniem proto
kólów z posiedzień, odbytyct1 
przied wle1u miesiącami, 

W.srz;ystkie te pr.1.y'kre nad wy 
raz S!Pl"MVY IJIOM1iltmy ujni.eć 

USA 

Rekordowy skok 
Johna Thomasa 
Młody skoczek a>me<ryikańs1d 

Jo.hn Thomas powrócił do znako 
mictej formy. Na jedn)'m z tren.in 
gów przeszedł on wyooikość 212 
cm, boiją.~ o 2 cm ~·€1l<l}I1d świaita 
w tej kcmkurencji, należący do 
z,a'W'Q,dini.ka ra·dzieckiego Stlepaoo
wa. Wa11bo do'dać, że pr!lled ro 
kie<m Thomaos uzyslkał najlepszy 
wy1<i!k w his-torii lekkoa"t1etyiki, 
podC?.as zawodów halowych - 216. 
W dohre.i :l'ormie rzmajd-uje się ta.k 
że Charles Dumas, który l'la tre 
ningu w Kalifornii uzyskał wyso 
kość 213 cm. 

światło dzierme na. walnych 
obradach LódlJkiego Ok~gowe
go Zwią,'l!iku Siatkówki. Praw
<bie na.leQ;y spo.jrzieć w oczy i 
wytyc-zy<i drogę \>OIStęp&wa111ia, 
pmvierzaJą,c kierownictwo w 
odpo>w.iedinie ręce. 

Na.Jeży :ziwrócić uwa,gę p.rz-e.de 
wszystkim na młodzież szkoiliną 
i baW<Wać na 11'1.iej. Jeżelti w 
SllkolaJC\h nie zys.kamy zaplecźa 

inie moż.e być mowy o rozwoju 
siat".k;ówki. Tutaj nie wy.starczą 
międz)'l%ko1ne lcluby sportowe, 
~r\ll]J'Ujące wybijających się za 
wod!ni:ków - uaz.niów. Siatków 
ka pll>\vinn.a. 51ię sta<i w całym 

tego &l<>Wa. 7lna.czeniu spor~m 
ml<idzie-i:y szkolnej, objąć IDa$Y 
i dla.~go n.asze haslo br7lmi: 
„dru;l;Yl"Ja. siatk(•Wki ufo tylko 
w si;ko.J.e, lecz w ka®dej klasie". 

uwagę na :popełni<Jlny błąd, lc-::-z 
spot.kabśmy s:ę ze elrony os 6b 
ściśle powiązanych z Oddzio.
lem WF Prez. RN m. Lodzi z 
ni.ewyibredmą ()(l.,powied1zią, z któ 
rą nie uważaliśmy za wlailc.i\YC 
palerr.irować. Życłe do•wi-0>dl-!i 
jednak. że rul61'7,e s1tano1wLS1ko by
lo !Słus"ZIJJC, bowiem mistrzo
stwa st.ały się jedną z tak zwa
nyoh jmprez odfajkowanych, 
które zdolaly zaintere..<o0<wać j<:
dynie orgaltlizalWlrów. 
Alarmujący etan siatkówki 

lód'lkiej winJe.n s.ię stać przed·
mioteJn specja.lnego zaintereso
wa.n.ia ze strony kier0>wnkt·\\2 
spo.:rtu lód!Z.kiego, oo dzialal"'LY. 
którzy zaryzykują ruesc na 
swoic.h barkach to br'remi~, nie 
wolno 7Xll.Sta.wić bez pomoi!y. 

K, ROZMYSLOWICZ 
stainisław Woźniak 

Org<mirujmy wi~ w pierw
szym etaipie mistrz,ostiwa danej 
szkoły, w następnym mistrzo
sbwa .9Zkół łó<lZJkich, dopusroza
jąe ą.o udział'u wszyst.kich za
wodników bez w,.ględu na re
prez..en:towamą przez nich kla
sę, b~ź przynależność do klu
bu. W ten sposób zdołamy 
zdopingować mliod~ież, a sa
me zawody uazyinić atrakcyjny
mi. 

Na ,,bobsleju nariowym" 
jeździ w lodzi p. Woźniak. od 1953 roku 

Powła.rzamy same MIZS 

Okazuje się, że tak zwany 
„bobsle.j nairto•WY" nie jest znfrw 
tak wielką nowością, o czym in
formuje nas jeden z naszych czy
telników p. Stani5law Wożniak. 

z treści nadesłanego listu wyni
ka, że p. woiniak już w 1953 r. 
posług1wał się, jako pierwsey, 
tym pojazdem. nadając mu tę na
zwę. Uważa on go za wspaniały 

Z łyżwami na lód 
do Parku 3 Maja 

9nrzęt sportów zimowych, bo
wiem przypisuje tn!-1, WiękSzą szyb 
kość oraz zwrotnosc niż nartom. 
Można na nim wyczyniać akroba
cje, jak jazda bez trzYma,nia kie
rownicy. 

Zdaniem p. Woźniaka, możli-
wość jazdy na „bobs~e.iu narto
wym" ma ten. Jcto JeZdz.i na r-0-
werze, gdyż technika Jazdy jest 
pod<>bna. Na tym s·przęcie Jeż~zi 
.iuż siedmioletni syn P• Woźnia
ka. 

nie wyet.arezą, tym bardziej, :be 
z u,praiwia.niem w nich si'<l.tików 
ki, a m.c-Lególnie z uczęsz{."za
niem zawodiników na treningi, 
bywa rótnie. Nie tę<ly więc dro 
ga do jej umaSOIW'ienia wśród 
młodzieży sz:lwJm.ej i JJQdnies·ie 
niia. poziomu. 

Gdy swojęgo crzasu :podjęto 
próbę przeprowacl'Zenia mi
strzostw międzys·ziko:Lnycih już w 
6<1Jmym zalO!Żeniu s1p.acz<l1Ilo ich 
ideę, wydając zakaz startu 
ucziniom uip«"awiającym siatków 
kę w klUJbacll. Zwra.caliśmy 

P . Woź11iak polmsil S>i~ o POCZyUie 
nie pewnych ulepszen konstruk
cy,inych, dodając drugą parę Pod
nóżków dla pasażera przez co 
stworzył pojazd dwuosobowy. Je· 
dyną, jak twierdzi, wadą teg„ po
jaztlu ,jes·t. że trzeba .r;o _wnosić na 

Dla młod2>ieży szkolnej urucho· górę, co jednak w porownaniu z 
mi.ona czostała ślizgawka w Parku przv.iemnością zjazdu, z szaloną 
3 Mada w Szkolnym Ośro.dku szybkością w dół, jest ma.Io waż. 
Sporitowy>m. n~·m mankamentem. 
Młodzież może z niej konystać Na zalączonym zdj~ciu cz:i;telni

od godz. s do godoz. 20. Nal.eż:l,' I cy widzą ~· Stanisława yvozn1aka 
dodać, że od go-drz:. 15 młodych łyz na „bobsle.1u nartowym': Zanue· 
Wliarzy fasbruować bedzie doświad szcza.jąc powyższe, dziękujemy 
czona lnsbruktol'ka w tej clzqedzJi- autorowi listu za przesłane lnfor-
111ie p. SUJtyń.ska. maeje. 

Grażyna Woysznis-Terlikowska 

W mieszkaniu znanego autora Maurycego Do• 
ria.11a z okazji 50-lecia jego pra.cy pisarskiej od
było się przyjęcfo, podczas którego - p .o kolacji 
- towarzystwo zaczęło bawdć się w „pr<ikura
tora"". 

W czasie za.bawy te.I zao:nord.owamy Z>OSbł jed
nak istotnie goS>Podarz - Maurycy Doria.n. Pro
kurato.r Morski pr.zystąpll energie.rai.ie do śledz
twa. 

Synowa de.na.ta - p. Aneta - w pouf.nej roo
mowie zwró.cila proJru.ra.torowi u'lłagę na Dulębę 
oraz kochankę Maurycego Doriana, młodą ma• 
larkę - Brygidę. Nagle zg>as-Ao światło i w ca• 
łym mieszkaniu zapan>01Wa.ła cie.mność •. 

Jakieś ramię wył<Jl:n:ilo się z mrokiu, trzyma
jąc pł<l!Ilącą zapałkę. Zaipoalono po!ll.owni.e świe
cę, po czym procesja. skladaj.ąc.a się z Ja;no
wej, Anety i iPfOkura.toca, skierowała &ię do 
mal.ego kwadratowe.go pr-zied]'.>CJ!koju. oddJzi·ela
jącego hall do drzwi wyjści.lQIWYch w1llL. Mor
ski uniool wysoko świecę, Janowa otworzył.a 
małe drzwiczki w ściianie. Prokurator dotk:n.ąl 
i.n.stalacji: kockri. z.oo.taiły wyk:ręoo!Il.e! Nie było 
i.eh! 
~ Gdzie in,żynder Skrablaik? -c' zawo1a1 pn:o

kn.Lrat.oc. - P.al!1.ie i:n.żynierrz.e! 

- Halo! Lnżyinierne! - powtórzył jak ~ho 
gł oo doik;(lotra Ha-la budy. - GdiZ!ie paJl'l je.sit? 
Prokurator pa!lla pot.rrebuje! 

- Jestem - ocl!Powirozi.aiDJO z kąrt.a hallu. 
Za ohwi>lę iniyll>ie" Skrabla k prZJe:SlUJI1ąl: &1.ę 
wśród z.ebra!lliYah i podlslrecll: do Moirsk:iego. 

- Slucl1am ... 
W bla~-u świecy rooot w1rażenrie zmie.sz:a

n~o i ~ego. Prokura;tor spotiirzał na 
niego u.w.ai:im.i.e, ale <>gJl".anriiazył się tyllko do 
slów: 

- Ni.eoh pan. naipir~ światło, 
Inżynier Sknalblak ~j~ w gil.ąb maŁE>j 

W"JJ.ękii: 

- Ooo! K'O't"'k:i wyikiręcQne. 

Zwróaiił &ię do Janowej: 
~ Pqprosiillbym o jakiś clruaik. 
Dositl!ł żądany dnl>Ciik. po ceym pc!"&!Z kilka 

"1'1.'.rn.UJt <XllŚ tam m.ajetrował. Na@le willa S'ta.
nęła. zn<>W'll. w pełnym świetle. 
M~ wirócił do hallu. Za n.im An>et.a, Ja

nowa i Skraibtak. Reszta obeonyoh m.al:a w 
różny1oh miejsca.ah, pod ścianami . ko.Jo sc:h.<>
dów. Nilkt :niio nie mówiit. Twarz.e wyrażaty 
7ldien.emJVow.a'l1lie. na.pLęaie, lęk. Proku.ratorowi 
wydawało sii,ę, że kogoś brakuje. W pierv.
sz;ym. momen>Ciie nie mógł się =ri6llt01Wać: 
kogo? Za ohwitlę wiedzial: wśród C!';g'rom.adzo
~ nie iby!l:o Ludtw1lkia D'Jłęby, 

III, 

~Uciekł?! ~ po dllu.gim mHczen.illl odezw.ił 
się stary doktór HaJah'u<la. Zabirzmiailo to n.i.e
ma1! ja.k „Zabil"?! 
Teraź"zaczęli mńwi.ć jeden przez drugiego, 

Nastąpiło wyraźne odpręże<n<ie. Towarzystwo 
ni.e wróciło do g .aibi111etu. W ob.'irernym, no
WOCZ>eSnY"U hallu., gdzie 6rt:ały wygodne, sze
rokie J..awy do.ść bylo miejsica dlla wszystkich, 

- Jeżeli uciekł - odeziwala się 1Z111.ęczonym 
glo...o.em lYLonilka - to trreba go p:onić! 

Prokura:t.or Morski 1:x11br:z.ąsnąl głową. 
- To nie :należy do nas, Prz.yjedz'.e milii'ja 

i zrobi oo ;po1Jrzetba. Ale prooz.ę mi "'-TO~:e 
powiedzi.ieć, oo tu wlaśa:wie za.szlo? Mieliście 
p.ańts~'O s:iedfzieć w ga•bin>ecie. Kto pierwszy 
wyS!'Z>edt? I dll.a.czego? Ozy wybiegliście z ga
binetu przed zgaśnięciem świa•tla, czy .potem? 
Pa.nie inżynierze, może pan mi opO\'ITle. 

- No em - zaC7,,ąl: z za>kl:opola:niem S!m-a
blak - cpam. prokurator polecił mi :Pilnować, 
aby 111ikt n:ie wyohodził z pokoju. Ale co 
mogłem poradzić, jak się zaozęlo to za.m.ie
szanie? 

- Jakie zamieszanie? Kto je z.aazal? 
- P.a.111. Mairek. Tak się dz:lwn.ie zach.OtWy-

wial 
- Pr-oozę nie zwalać na Mairtka ! - wybuch-

nęła Brygidka. - LeP'iej cn.iec-h ;pa111 po.wie o.., 
Sk.irabJalk zamachał rękoma. 
- To nie ma nic do rz,ecey. 
~Jak to nie ma? - krzy~ła Brygida. 
- CilSl'ZJej - wmieszał się prokurator. ...... 

o oo chodzi.? 
- Nie o oo, tylko o kogo - (Jldezwal s'.ę 

n.a.gle n.ie 2lil.any Morskiemu, kobiecy głos. ..._. 
O mnie chodzi! 

Proku·rat>C1r odwróci! IS!ię żywo. Z małego 
fotelika, stojąoe;gio w o<lleglym ką-cie hal~·u, 
wysoikim wieszakiem osl<m'ęlego p:-z.ed wzro
k.iiem prokn.Jiraitora, 111~~\ala blada kobie'·a 
w el.ąganckiej sumi i srerokim pla.s.z;c:z;u na
r2llloom,ym n.a ra.inicwna. Wyszła spokojn:-e ze 
swego uklrycia i skierowała się w stronę 
M<J11'!S1kiego. 

- Ki:m pa.ni jest? ...... zap~ ~Y 
prolruxator. 
~Jego ż.oną - ruchem ,głowy wskazała na 

linżyniera Skrahlaka., który k:ręcil Gię nies;io
!kojl!1lie n.a. ławie. 

- Skąid się pan.i 1lU wzięla? Kiedy p.aru 
weszola? 

Kobiet.a pcl'I'U5ZYła lekko r.amionamL J..,j 
spo<kó.i. niemal nO'll&z:alanctki, ja.=;1..-ra:wo odbijd 
od nerwow>E\go zaclwiwainia reszty toiWauy
stwa. 

- Byli,ol,my oboje za.proszeni na dzisiej~e 
przyjęcie - wyjasniła. - Mio.o:zk.amy w są
sied'.111iej willi. Ale moja córeczka źle się clz-:ś 
czuła, v.nięo z.ootalaun z :n;ą w domu, a mąż 
:preysredl tu sam.. Słyszalam różne odg1osy 
1 W{Jl]a,n.fa, kltóryah nie ·mogłam zresztą 2't'O
ZLUnLeć, nasz domek s1·oi do.ść daleko, za spo
rym og!OO<l-em. Nie wydawało mi si<;-. iEb~ tn 
bY'lY odgl<ll::.""Y zwykle.i zabawy ... Zaniepokoiła.Ttl 
się. Kiedy zoba·czyl'.am. że dzieciko śpi 1<1pok0.;
nie i n.ie ma g<lU<lezl;;i, z0<<;t.awi:tam je pod 
OIP'ieką g<J19pooi, a sama przyszłam. 

- KJto. pani <J1DW01rzył dr"7JW'i wejści'OWe? 
(Da.l;;;;zy ci.ąg na.s.tąpi) 
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